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powieściowy. 


Walka o reformę rolną w senacie. 


Demonstracja klubów lewicy. 


ra 


Zerwanie obrad komisji senackich. 


Od sy ja b 
bowiedź na sabotow anie reformy rolnej przez prawicę, 


WARSZAWĄ. 
czone komisie senatu 
kowiej ucirwa iły dziś 
sd ej uchwały wiznojwity dziś o 
je 'em ustąwiy o retormie 
tamenip Ti 
ecnim „do dalszych głosowań zabrał głos 

K iaiy i wimósł ämeviem Piasta reąsnimpcję 
*Ezorajszych uchwał dotyczących maximum po- 
Siacania oraz uchytających przepisy represyjne 
wobec włażcicień ziemskich, którzy przeprońwia. 


brady nad pro- 


dziji parcelację bez zacohwania odpowiednich | 


Przepisów. Dailej oświadczył jon, że w! vazie 
odrzucenia jego (wniosku klub! jego 
zmuszony. zastanowić się nad możiwością bra- 
nia udziału (w| daiszych obradach oraz pozostia- 

tenja senatora Buzka na stanowisku referenta 


roiniej. Przed przy- ' l ln 
| prawki podwyższające maximum posiadania, 


będzie | 


( f m ; r S i i E 
3. Września, (Pat.) Połą- | natychmiastowe przerwanie posiedzenĵla i zapro” | 
Stosownie do swej wtor- szenie ma posicdzenie pzwiartkowe premiera, | 


któryby się oświadczył, jo, do zmian. jakie po- 
iwodują w ogómym planie reformy rolnej po- 


Wniosek jo trzedwfanie posiedzenia odrzuco- 


no 21 głłosami (przeciw, 19. Po ogłoszeniu wy- ' 


niku głosolwiana oświadczył sen. Woźnicki iw 


imieniu Wyzwolenia, że klub jego nie widzi mo- | 


żności da'szegło udziału {w| obradach i opuszcza 
salę. Następnie bez złożenia deklaracji oput 
ściły saię NPR], i PPS. Po 40 minutojwiej przer- 
wie zgłosił wniosek v przerwanie posiedzenia 
czwartku godz. 16, co też uchwalono głosa- 
mi ZLN. Ch. D., Piasta ; Klubu Pracy i Koła 


H a A n . ) N 
Ustąjwiy, Senator Wioźnicki postawił wniosek o żyldojwiskiegio, 
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U bezpieczeństwo Polski i Gzechosłowaciji. 


dzi- 
podkreśla znaczenie konferencji mini. 
Spraw zagranicznych. „Petit Parisien“ 
uje się, że Polska i: Czechosłowacja bę- 
We nni związane najbliższymi rokowaniami. 
m: ia: „Le Matin“ mic wydaje się aby Pol 

Czechosłojwacja mogły brać udział w 


JA z Bas: 
dje RYŻ . 9. (września. (Pat.) Prasa 
Strój 
dow cd 
3 czy 


ie) a. 

Spr szem zebraniw ministrów _ dotyczącem 
wać. U paktu, 

mog, Zienni iadinii je, * RE ZI „| 
lĘdzie s ik dowiaduje się, że naprzód od- 


IĘ 1: A ` i kü oca , 
udzia ken ej encja (wielkich mocarstw 


Ządać od rz 
Z pod ejmi 


O AS YO 


adu Rzeszy; zobowiązania się z góry, 


z na dwie kategorje: wielkich narodów, 1 
łoch, przyczem sojusznicy mają za. | rych bezpieczeństwo zasługuje na uwagę i mą. 


e fw najbliższym czasie rokowania | 


z Pofską i Czechosłowacją. „Echo de Paris” 
podaje, że Briand ma ząmią* popierać projekt 
zdemijitaryzowianej strefy w Europie wscho. 


dniej. Dziennik {wskazuje ponownie, na to. że 
dla przedstawicieli rzadów (wi Pradze i Warsza- |! 


wie jest koniecznie móc birionić interesów! swych 
krajów] na konferencji ministrów spraw: za- 


granicznych. Pismo podkreśla, że już dosyć mie- 


które zarzucają ideji paktu, iż dzieli kp 
tó- 


łych narodów| których mie warto nawiet brać 
pod uwage. 


Groźba wielkich redukcji robotników w Warszawie. 


we WARSZAWA. 
ie robotników| metalowych wi Warszawie, 
i a (wielkie wzburzenie, z powłodu zapo- 
"Czianych nowych redukcji sięgających 


Parczumienie francusko-polskie. 


za się rozmiojwia między francuskim preze- 
m rady ministrów( a ministrem Skrzyńskim w 


na- | Min, Pracy, ï Koleji 


| związku z zapowiedzianym |dziś 


GENEWA, 9. jwfrześnia. (Pat.) Wczoyaj od- P Rozmowa doprowadziła do stwier- 


9. września, — (A. W.) fwet 50 proc. Odnosi się to szczególne do 


Parowlozów, Pocisku, Perkuna i fabryki Bor- 
mana. Delegacja roblotnikólw| zgłosiła się do 
z prośbą o interwencję. 


DEAE FAR Ma ŻE. 


fwy jazdem 


ia, że pogłądy: (obu ministrów są zupeł- 
nie zgodne. A 
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NA RATYT 
słsiążki Szkolne 
x sprzedsje 

$ Księgarnia Ludowa szajnochy 2. 


ža Wszystkim Członkom Związków Zaw. za potwierdze- 

uiem Organnacji. Jedna trzecia część golówki przy 
zakupnie, reszta w dwu ratach miesięcznych. 
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Obrady bigi Narodów. 

GENEWA. 9. września. (Pat). Na dzisiejszem po- 
siedzeniu Zgromadzenia Ligi Narodów przystąpiono do 
dyskusji nad sprawozdaniem o działalności Rady í 
sekretarjatu generalnego Ligi Narodów za rok ubiegły. 
| Na wstępie posiedzenia delegat brazylijski Mello Fran- 
|co poświęcił gorące wspomnienie zmarłym w tym 
okresie wybitnym mężom stanu Bran'ingowi, Hagasowi, 
Meyerowiczowi i Vivianiemu. 

| Po nim zabierali (głos: Cost (Poriugalia), Arla-et 
I bowlch (Persja, i Lord Robert Cecil, podkreślając 
|równicż wielkie zasługi Brantnga i Wivianego dla 
j Lig Narodów. Za uczucia sympatji dla Brantinga dzię- 
ow al szwedzki minister spraw zagr. Unden. 

Następnie duński poseł Zahle, imieniem swojem 
t zaznaczył, że w opinji publicznej dyskusja nad spra- 
lwa długów wojennych ma o wiele mniejsze znaczenie, 
jniż wszelkie kroki zmierzające do zapobieżenia woj 
|nom. Zawariy pomiędzy paʻsiwami skandynawskieni 


który Angfja chce gwaranto- | zadolwfolenia zjawiło się wśród małych państiwi aş zwajcarją układy w sprawie obowiązku arbitrażu 


stanowi — zdaniem Zahlego — wystarczający środek 
pokojowego załatwienia ewentualnych koniliktów i 
może służyć za wzór qgla analogicznych układów po- 
między innemi państwami. 


LN Pyka pop, A AEA ZOZ WYKRESU 


Rezultat podróży p. Młynarskiego. 
WARSZAWA. 9. września. (AW). „Kurjer Czer.“ 
onosi, że rokowania p. Młynarskiego w Ameryce i 
Angiji, dotyczyły: kredytów inlerwencyjnych dia utrzy- 
mania złotego na należnym poziomie, oraz kredytów 
eksportowych. Pierwsza sprawa załatwiona została po- 
"myślnie. P. Wojtkiewicz, który wraz z p. Młynarskim 
prowadził rokowania wraca nichawem do Warszawy, 
ponieważ sytuacja złotego jest tak pomyślna, że akcja 
jego w Londynie jest już nie potrzebna. Trzeci delegat 
polski p. Adamski pozostanie natomiast w Londynie w 
dalszym ciągą by w imieniu Banku Gospodarstwa 
| Krajowego prowadzić dalej rokowania o kredyty eks- 
portowe, 


[Š] 


Ciszej panow 


Cokolwiek stanie się w wojsku, natych- jįczłowiek czynu nie przyjął prezydentury, 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


e dk. 
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miast PAT lub usłużni gazecerze wf surmy |nasza Konstytucja Ściąga prezydenta do voli 


trąbią. Nie robi się tego bez kozery! Jest w 
tem cel. To są metody! Poza tem, że rekiamu- 
jący się jeneratawie i za ich przykładem już 
nawet poricznicy — są objawem chorobliwym, 
iwysoce przykrym, stwierdzić musimy. że to no- 
Wwa, powojenna ohyda! Podczas wielkiej wojny ! 
najgłupszy zaborczy jenerał, który stale iwy- 
cofywał się na dawno przygotowane pozycje, 
był najgiośniejszy wi gazetach! Najsroższy ko- 
mendant etapowy, utrapienie cywilnej ludności 
po |wyczyszczeniu rynku i przybiciu kiołka w 
parku miejskim, sław się w (gazetach. a po- 
chlebcy poświęcali całe fejletony, sławiąc jego 
zmysł organizacyjny, uspołecznienie. no jednem 
słowem dolbiroczyńca ludzkości. Ten etapowy 
dobroczyńca poza (wyczyszczeniem wychodków, 
robił skandale, żył sam z wolddziną bliższą i dal- 
szą, jak udzielny książę ; Tudność ginęła z bra- 
ku chleba i tłuszczójw, on jadł ze swoimi pochieb. 
cami bułki, (wyywoził. opłacał produktami pro- 
tektorójwi swioich, a gazeciarze piali hymny. 

Nawiet kupiec, który hałaśliwie się rekla- 
muje, jest podejrzany. a jegło toiwlar nie zyska 
zawłania, 

Jenerał i oficer, jest państwowym urzę- 
dnikiem. Obolwiązki spełniać: ma pilnie i pra- 
cowłać towocnie, wzorowiem zachowaniem Świe- 
cić przykładem, umacniać cnoty rycerskie, przy- 
sparzać lauróiw! ojczyźnie — to jest każdego 
z nich Świętą powinnością! Podkreślić muszę, 
że (wi służbie marodowej winno się pracować 
z ideją, ochotą. połotem. gruntownie i zawsze 
z myślą dla Ciebie — Polsko! Odrabiaczy ka- 
twłałków, oficerów dla chleba w! Armja Narjodo- 
iwjej nie potrzeba! 

To było; dobre dla Austrji i Rosji — dia 
Polski za mało! 

Pocóż więc reklama? Poco samochwalba? 


Samochiwłalba śmierdzi — powiada Nic- 
miec! Głośna reklama i do tego fałszywa, roz- 
powszechniająca kłamstwa — jest metodą i 


i to polityczną metodą, obliczoną na zysk i 
z państiwową polityką nie ma mic wspólnego! 
Prasa zamieszczając tendencyjne komutikaty, 
jest wprowadzana w błąd, przedstawia fałszy- 
wie niezmiernie ważne sprawy własnemu spo- 
łeczeństwiu, które w razie katastirofy będzie 
zaskoczone i zdezorjentojwane, popadnie w de- 
prasie, z której nie znajdzie (wyjścia. Informa- 
torzy się pokryją i (wykłamywać będą. Już 
przechodziliśmy podobne czasy. 

Pierwszy, Marszałek Polski, zwycięski wódz 
i oshoja demokratyzmu i republikanizmu, jako 


NAEKLUTO 


a M m2 


LESŁAW j. SŁOBODA. 


ty Śmiesz smarkaczu zaglądać przez ramię o- 
ficera, kiedy on (pisze, bezczelny szpik. 

Sądzę, że ta awantcna uwolniła Zycha od 
pokazylwania dokumentu, którego (n. b. rozu- 
mie się) nie posiadał, 

Zajmujemy [we dwócn elegancki pokój z 
dwoma 4óżkami. 

Nic nie dali, bo biedni byli studenci — od- 
powiada z żartem Zycn, — Teraz umyjemy się, 
ogołimy, a że to późna pora. to pójdziemy ną 
kolację, a rano będziemy robili poszukiiwiania 
za dokumentami. Prawida, mówil, że masz 
przyjacie'a kapitana Włocha austr. iw ministe- 
r jum (wojny, Napisz do niego list, ja go zanio- 
sę, no i Qoś (wyjmyślimy. C'est bon. 

Jesteśmy na kolacji (wł sali hotelowej. — 
Zych spokojnie każe podać zakąski i rozna- 
(wia ze mną o sztuce. Jakiś generał z młodą 
panią przypatruje się nam, mówię więc cichut- 
ko Zycholwi: Uważaj, obserwują nas. obawiam 
się, że przyjdzie patrol i zabierze nas, ł 

I owszem, ten niby staruszek gapi sę na, 
nas, bo mamy mundury. których tu’ na sali nie 
ma, a ta młoda pani. córka. czy żona. czy u- 
trzymanka pana generała ekscelencji tromta- 
drackiego nawiet zalotno-miłośnie uśmiecha się 


6) | 
Zych robi kolosalną awanturę chłopcu, 


reprezentacji i amnestj. Człowiek czynu Tie 
chce takiej roli (odegrać. Konstytucja robiona 
pod kątem niedopuszczenia Piłsudskiego, zo- 
staia jednak przez Sejm uciiwialona. 

Polska reakcja zwyciężyłe, Pierwszy Bu. 
dolwniczy zeszedł z podium, na którym winien 
byt stać, jak najdłużej. Piłsudski postąpił lo- 
ialnie i cemokratycznie, reakcyjna prasa nik- 
czemnie, lewicowa zachowuje się biernie! 

Po oftydnym mordzie śp. Narutowicza, — 
którego nie mógł Marszałek przeżyć, a spole- 
czeństwp zbyt biernie ząchowując się, nie tyl. 
ko odpowiednio nie reągowało, ale nawet do- 
puściło do! rządów! naszą nikczemną i nieodpo- 


włedziałną reakcję — Marszałek nie chcąc 
współdziałać z (mordercami i oszczercami — 


ustąpił z wojska! Ammja została bez wodza 
i jak ta armja się prze istdwia, należałoby a 
tem jeszcze pomólwić, 

Nie mą dziś dwóch zdań, ze powrót Mar- 
szałka do wiska jest kwestią przyszłości Pol- 
ski że oszczency nalwiet przybierają gest wo- 
bec naszych sąsiadów! dlatego, bo Marszałek 
żyje, że do Sulejówka nie jest daleko, aby go 
na rękach przynieść, u nóg się korzyć Te 
Deum laudamus zaryczeć i zagrożoną Ojczy- 
znę oddać znowu w godne i szlachetne ręce. 
Wspominają reakcjoniści jednak, że na zbiro- 
jenia sąsiadów| pokojowe niezmiernie przygo- 
towania „cud nad Wisłą“ i zapał nie wy- 
starczy, że [w groźnym starciu trzeba przeciw- 
stawić wyszkoloną, zorganizowaną, technicznie 
przysposobioną armję, trzeba pułki dywizje i 
korpusy oddać [wl ręce pewnych, madrych, wy- 
szkolonych i odpowiedzialnych (dowódców, — 
trzeba całe społeczeństwo cuchowo przyspo- 
sobić i umieć do (walki rzucić, oraz temi ma- 
sąmi pokierolwiać, poprowadzić ad astra! Na- 
leży pamiętać, że fw przyszłej wojnie zwycię- 
ży, „duch narodu”. który (wykrzesać. podtrzy- 
mač i zwyciężać nauczy tylko Marszałek, a 
nie autoreklamiśc:! To (wszystko rozumią na- 
wet nasi reakcjoniści. 

Każdy rozsądny patrjota przedstawioną 
rzecz doskonale rozumie, aie biernie się zacłro- 
wije i ta (bierność, marazm gotuje klęskę i 
straszny sąd nad |austrjackimi patałachami! 

Za bezdenną głupotę Mączyńskich, Stroń- 
skich, Załusek itp. twieterynarzy i .bryga ije- 


rów można niepodległością zapłacić, 


Powrót Marszałka jest konieczny! Ałe tak, 
jak konstytucję reakcjoniści ukła!lali pod ką- 
tem niedopuszczenia Piłsudskiego 'do prezyden. 


Nr. 307 _ 
tury, tak samo układa się przeszło dwa lata 
ustawię o organizacji wyższych władz wojsko- 
wlych, która w dzisiejszym układzie generalne- 
go inspektora armji obarcza odpowiedzialnością, 
ale nie daje mu żadnych praw i środków egze- 
kucyjnych do (wykonania swoich planów, po- 
mysłówi w przygotowaniu wojennem. Jak re- 
akcjoniści, autorzy obecnej konstytucji wł któ- 
rej prezydent, powtarzam. nie odgrywa ża- 
dnej pozytywnej i decydującej roli, piszczą É 
wbłają rozpędzić sejm i zmienić konstytucję, 
taksammo twjorzą ustawę o organizacji władz 
wojskowych, 

Rck' amujące się pafałachy austrjackie drżą 
o swłje posady! Ale nam nie chodzi o posady, 
nam chodzi jo obronę Niepodległość. — Zje- 
dliście Austrję i Rosję, dajcie spokój Polsce! 

Po silnych i męskich słotwiach dnia 9. bm. 
rozpętała się powódź komumikatowa i szef 
sztabu armji, b. d-ca 6-tej Armji po śp. Iwlasz- 
kiewiczu, przy wydatnej pomocy legjonisty — 
Stachieiwiicza, też zabrał głos i na zarzut. że 
dokumenty operacyjne z kampanji r. 1920 są 
już sfałszowane, zamiast (oświadczyć, iż zbąda 
ten zarzut, a po zbałaniu zaprzeczy lub wde- 
rzy się iw| piersi pozwala sobie na inwektywiy 
o byłych legjonistąch i honorze żołnierskim! 

Zapomniał Stanisłałw! Haller, że żołnierz b 
jego honor nie istniały |wi jego wychowaniu i 
za jego mentorów, że honor mógł mieć tylko 
oficer i generał, a żołnierz — to kanonen- 
futter, Maul halten wnd weiter dienen, że Pił- 
sułski pierwszy na długo przed wojną świa- 
towa podniósł żołnierza i jego honor do gó- 
dności bohatera i przy tej koncepcji stwłorzył 
zwiazki strze'eckie, z którvch ósterreichischer 
Generalstabofiziere Śmiaji się i kpli. Austrję 
przy waszej mimowolnej pomocy djabii wzięli, 
a Piłsu'ski zbudowłał Legjony, armję polską 
i państwo. 

P, Haller Stanisłalwi był inicjatorem wrę- 
czenia ztwiycięskej buławy w r. 1920 Piłsud- 
skiemu, czy iwitenczas nie myślał o honorze żoł- 
nierskim ?.... 

Doczekał się też p”powiedzi, po której 
in Pension reiten — najwiyższy czas! 

Piłsułski napisał książkę „Rok _ 1920 — 
która weu spoko nu nie daje. T tu nie romogą 
komunikaty, Namawlacie prokuratora pułkownie 
ka R. juizicie go. aby zrobił doniesienie. chee- 
cie Naczeinika Państiwia i- Naczelnego Wodza 
posadzić na ławie (oskarżonych... Nie obce mu 
mury cytąde'i. Proces byłby to wielce osobliwy. 
Skarzcie Marszałka... 

- To ie no (wtedzcie, że krwawić się będzie- 
my pod wodza Piłsudskiego, a wraz z wami 
uciekać, pisać komunikaty zawkze pod waszą 
wodza! 

LEGIONISTA. 
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do ciebie, boś ładny chłop i duży masz nos.|tuna adjuvat. Rozumiesz ty, mnie się zdaje, 
ućmiechnijże się małpo ù nic fób takiej gro-| żeś fiolog. Uśmiecham się, czwę jednak duszę 
biofwłej miny, koi nie jesteś na pogrzebie ale|mą na ramieniu jakś sztabojwiec przechodzi 
iwibaridzo €' eganckiej sa", gdzie są szykowne pię- koło mnie, potyka się kolo krzesła mego prze- 
kne panie. Popatrz się, ta biomlynka. iwkaie. Tresza mnie Mnie się zdaje zaś, że już chee 


(wcale, muszę z nią pofiirtować. Miły dzieciak. 

O, bardzo miły, tylko. daj mi spokój. Józek 
jak my. się z tego przeklętego Wiednia wyr- 
wiemy, szeptem do nieg. 

I have time. Jutro morning będziemy o 
tem myśleć. Napij się koniaku, (bar .zo: dobry 
koniak, dawno; tej marki nie piłem. A wiesz 
co, po kolacji napijemy się (wina. Kener karta 
win, I Zych najspokojniej przegląda kartę i 
zamawia czarną i wmo. A może wolisz liker, 
to cię roziwieseli. Proszę panu podać humory- 
styczne pisma. 

Piję (wino, czuję. że ze skóry wychodzę. 
nie wytrzymam. józck, kończmy do djabia tę 
kolację i (wiyjdźmy. 

Do numeru, tem gorzej. bo może każlej 
chwili wejść patroi. Siedź tu, tu tylu genera- 
tów, że nikt nie ma podejrzenia. aby tu mog'i 
być dezerterzy z obozu P. V. Nie, naprawicę 
ta generalsza robi do, ciebie pko, puść i ty do 
niej, ale takie perskie. jak ty to umiesz. rozu- 
miesz Leszku, Staraj się z nią zapoznać, ja ci 
mówię, umów się z nią na rendez-vous. i rę- 
czę ci, że my na ([Offenerbefehl genera'ski do 
Warszajwy pojedziemy, to bytby dopiero kawał. 
No, lLeszku, ty nie masz szczęścia w| kartach. 
ale za to masz szczęście (dlo) kobiet, wszystkie 


ci się podobają, Odiwłagi chiopcze, Audaces for- | 


mnie arcsztojwiać, 


, Wreszcie kończymy kolację, podczas któ- 
rej jak (w! łaźni się pociłem. 
Rano Zych idzie do ministerjum Wojny, 
oddaje list Fahonettiemu, spo kanie umówione 
na 6 (wieczór w halu hotelu. 


Po polwirocie Zycha jedziemy do Parlamen- 
tu, Zych zachiwlyca się wspaniałą budową grec- 
kiego pałacu i kobietami ja zaś pełen negrzy+ 
jemnych myśli. Dobrze ci się Józku śmiać, ty 
rosyjski po udany, a ja nieszczęsny obywłatel aut. 
s'rjacki, Ty pełwiesz, żeś zgub:ł Steina. a ja 
co mogę powielzieć, jak ja tvm drabom wy- 
iłómaczę, żem się znalazł (wj Wiedniu i po «o 
i jak, 

Ależ to głupstiwło, zawsze masz ty:e dow- 
cipu i teraz ci go nie zabraknie. Wierzmy jw 
naszą fortunę, Pamiętasz Leszek, jak w! Jaros 
sławiu leczyłeś się na Świerzba, byłeś maścią 
zie'oną pomalowany na zieloną małpę, ty da- 
lej robisz ze siebie zieloną małpę. 

i W parlamencie szukamy posłówi płoiskich, 
_Psiakrciw| ani posłowie prawicowi. ani lewtcowi 
nie mają dokumentójwi na wyjazd z Wiednia 
i tłómaczą nam, że obecnie cężko będzie się 
Iwłydostać z Wiednia. 


(C. d. n.) 
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SENATOR STANISŁAW POSNER. 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


Precz z karą śmierci! 


U „M egs 
Sprajwi 


artyku, 5 zicznych, przyniósł długi wstępny 


ia... . Protestujący przeciw głosom opinii 
nea Zachodu! lępowidh en i i wy- 
a. ddmyjm iwciąż jeszcze z powodu ostatnich 
k yroków Smierci, wykonanych na osobach bo- 
ców xomunistycznych. Musi to być niema- 
h Tanapi opiuj, jeżeli organ rządowy u- 
A E Konieczne poświęcić mu długi arty- 
ten” a tnie, kto przegląda prasę zagraniczną 
keie, ŻE oburzenie wywołane temi egze- 

aami objęło, bardzo szerokie sfery. Prote- 


ager Połonais", organ iminsterstwia j Rzeczypospolitej korzysta z przywilejów das- 


ki.. Dziś kiedy, przyjdziece nam mówić, że 
niema białego terroru (w| Polsce, uwierzymy 
(wam. trudniej, niż iw! roku zeszłym. Cztery te 
(wykonane wyroki — zaszkodziły Polsce wię- 
cej |w| opinji Świata, niż qokolwiekbądź inne- 
gło. Waszemu rządowi nie zależy, być może 
na opinji? Być (może nie zdaje sobie 'wkale 
sprawly, sprawy z powagi, z potęgi opinji pu- 
biicznej (w| demokracjach Zachodu? Przecież 
Polska należy, doj Ligi narodójw|? Ma tam ró- 
żne sprałwły. Musi się liczyć z opinją państw 


stowiał Międzynarodowy Kongres 'wolnamyśli- ||W| Lidze reprezentowanych. Być może, że rząd 


cieli, zgjroma 


dzo l AMI À 
gres secjalist ony (w Paryżu, protestował kon- 


ów] francuskich, protestowała Mę- 


d i: 

ci fra dÓWŃKA w Marsylji, protestowali litera- 
Rolan PE "ej miary, co Duhamel i: Romain 
zZw[vkta 


‘a — fząd francuski w osobie Brianda za- 
dej oględnie, dyplomatycznie, ale prote- 
którym z” był to, już rząd p. Herriota. za 
Protestolwiala pa ale rząd p. Painleve, 
kadkolwiek fe, o ewa 
ta (wSzędzie Wo7 Polaka zagnały ubieglego la- 
nia, inni z M 4 tali, jedni z uśrniechem politowa- 
przecież nie £półczuciem : , ;Kara śmierci? ale 
Przegl ie będzie (wykonana >...“ 
narodojwii Fokiem komuniści polscy i między- 
teprorzeń, 6 a aj Kwiat manifest o , białym 
rego edycją Powodu manifestu tego, pod któ- 
żnych, najwi Ee Ska znalazły się podpisy ró- 
cy, znają Aj uęJSZuch Francuzów. — Pola- 
~ ni osobiście kfwych Francuzów prote- 
<A Ę Sk SZARĄ więzieniach różne rze- 
ś W pge =leorsze, ipo wszystkich więzieniach 
wa a zresztą, ale przecież to nie jest; , ;bta- 
y terror. Ta (już nie jest tylko przesada. do 
st poprostu nieprawii: ; 


A t 
wola a a, Ewiadome klamstwo. 
, „ane polityczną potrzebą (bolszewików! i 
Pracuj gc) z F 


ch dla bolszewików róż grup kio 
munistycznych vf Di i PZA z 

Był Francuzi, którzy (podpisy swłoje cw- 
neli, Dyli tacy. którzy się dali przekonać í iwy- 
fazil żal iż dali sięiuniejść uczuc, czy namojwie: 
nie zbądawiszy sprawy. 

Jeden z tych (właśnie mówił nam w Mar. 
sylji. — „Cóż kochany przyjacielu; niema ter- 
Toru białego Ww Polsce? A te sądy. doraźne? 
A (te wykonywane wyroki śmierci? Jeden po 
drugim ? Nie przekonasz nas dzisiaj, gdybyś 
próbował! Kongres nasz {poleci} nam zażą- 
ać interwencji u Brianda. Polecenie zostało 

ykonane. Prośba nie znalazła posłuchu u 
paki polskich. Wiesz, jaki jest mój: stosunek 
wk ZWizmiu I bolszewików. Rozumiałem za- 
4 3 uliorwencje naszych (polskich towłarzy- 
Mo W) ich nieustraszone i Mie kruszące się Mi- 
A wysiłki w kierunku obrony polskiej racji 
haters „jes 4 4 i szaniowialiśmy wasz bo- 
wisko i ipatrjotyzm, (własze pańsfwowe stano- 
waszą. My, starsi 
że nasamprzód (musi Polska . żyć“: 
dopiero można żądać od mej, abiy 
a albo inna. Ale jest pewne minimum, 
którego państwo zejść nie może, je- 
: , aby kiwiat uważał je za współczesne 
| Praworządne, 
"FA asz kodeks karny nic zna podobno kary 
cje y jednak była, stworzono instytu- 
Wojny ? M doraźnych. Czy istnieje w was stan 
niecznie t kim prowadzicie wojnę? Czy ko- 
wiać? (>, ZPA zbrodniarzy Ma Śmierć skazy- 
dać y ZY kiikumastoletnie ciężkie więzienie Nie 
p rą wystarczającą dla wyrównania winy 

odstraszenia naśladowców ? Niedawno 'wiasz 
rodak fFurojwiecki skazany został na Śmierć 
oii sąd przysięgłych w) Wersalu. Wyrok ten 

| Został skasowany przez sąd najwyższy. Ale 


Wyrok nie został wykonany. Wystarczyła in. 
orwieneja Ligi Obrony Praw Człowieka. Nie 


chodziło tu-o żadną sprawe polit czną. Tu- 
roiwiiecki nie był (SSA 0. PBH go i ska: 
zano_jakoj „bandyłtę”, Został ułaskajwiony. 

„ Kodeks nasz, francuski jest stary, piolcho- 
dzi z czasów| Napoleona |. — ale prezydent 


u was niewiele czyni sobie z jopinji poiskiej, z 
opinji demokracji polskiej. U nas jest inaczej. | 
U nas rząd istnieje tylko dzięki opinii. Ona | 
miu daje życie, ona go kładzie do grobu, Dia- | 


„ protestował nawet — rzecz zgoła nie- | tego p. Briand telegrafojwiał do ambasadora 


franc. iwl Warszawie. Nie miał powodzenia. Od. 
czuł to bloleśnie, ¢ak jak odczuli boleśnie ci, 
którzy owlej interwencji (żądali. Odmowa ta 
nie poprawi sytuacji Polski na szerokim 


I 
l 
t 


t ? ; R R 
opinja angielska, i dio- ýwlecie... 


Nie powltarzamy tu iwszystkiejgio, co mówił | 
przyjaciel francuski, Pojwitarzamy niektóre tysko 
ustępy: długiego, przykrego (wywodu. Pragnę-, 
liśmy,. aby (wyroki które przed kuku tygodniami 
wykonano, były ostatnimi, Nie dlatego, że pro- | 
testuje p. Briand, (czy inny mitister, partja po- 
lityczna, albo redakcja czasopisma. Ale dlate- 
go, że rząd polski zrozumiał, że — wiyrokówi 
tych (wykonywać nie (naieży. Sądy doraźne są 
zbyteczne i szkodliwe iw państwie prawlorzą- ! 
dnem. Kodeks kar jgłówinych wystarczy dla u- 
karania złoczyńcówi. | 

Sądy mogą się mylić. Kara Śmierci jest po. ; 
rzucona przez naukę icałegjo. Świata. Nic zna. | 
ja jej nowle kodeksy karne. Należy do prze- | 
żytków. Zmarły niedawno były minister spra- i 
wiedliwości, poświęci karze Śmierci bardzo mą 
dry: i (bardzo piękny odczyt na maugurącyj- ' 
nem |posicdzeniu Polskiej Ligi Obrony Praw; 
Człowieka. Zdawalo nam się wtedy, że są tol 
sprajwy, tak oczywiste, iż niema celu piowta- | 
rzać argiumentów| przeciwko karze śmierci wy- | 
stawionych. Niema po (co nosić węgla do Dą-| 
browły Górniczej, niema potrzeby przekony- 
wiać przekonanych. Myliiśmy się. Trzeba wciąż 
powltarzać: „precz z karą śmierci*! Kara tą 
szkodzi tylko, — Stwarza męczenników tam, 
gdzie sędziowie pragnęlibiy (widzieć — złoczyń- 
ców|! Wytwarza aureolę męczeństwa kolo imion 
które (wcale na to nie zasługują. 

Kara śmierci obraża Butnicnie zbiorowe spo- 
łeczeństiwa. Zamiast kary, która poprawia. us 
(wiecznia karę, która jest aktem zemsty: prze- 
mocy, Zamiast mieć za sobą moralność społe- 
czestajwiń, moralność tę przeciwko wyrokodawt- 
com (organizuje. Szkodzi społącznośc, ile że 
moralność jej obraża, budząc odruchy prote- 
stu. 


Każdy może sie 
wzbogacić, 


kupując jeden los Państwowej 
Loterji klasowej „NADZIEJA“ 


Lwów, ul. Sykstuska 6. 


Ogólna suma wygranych około 


10,000.000 złotych 
Główna wygrana 400.000 ponadto 
wygrane po 250.000 
150.000 
100.000 
50.000 
40.000 
30.600 
25.000 it. d. 


Co drugi los wygrywa. 
Ciągnienie już 14 i 15 października. 
GENY LOSÓW:: 


860— 4 


Caly . zł. 40:— 
Połówka „AU — 
Ćwiartka ,„ 10— 


W ubiegłej loterji wypłaciliśmy 
między innymi wygrane po zł.: 


150.000 na Nr. 26082 

25.000 „ a, 40363 

5.000 „, „, 44485 itud. 
POLECAMY ZAMAWIAĆ WCZEŚNIE, 


W tem miejscu wyciąć i przesłać nam w liśaj . 


Karta zamówień. L 
„NADZIEJA“, Lwów, Sykstuska 6. 
Niniejszem zamawiam do I. klasy: 

000 na o losów całych po Zł. 40 — 
losów połówek po Zł 20 — 
+... . . . . losów ćwiastek po Zł 10 — 
Należytość złotych . uiszczę po otrzymaniu 
losu blankietem P. K, O. przez firmę przesłanym, 

albo przekazem pocztowym. 
Imię i nazwisko wozy 8 dł 


Miejscowość i ozłatnia poczta 


Lzy Austria uwolni się od konfreli bigi Narodów? 


W Radzie Lig Narodów rozpoczęła się walka 
o zniesienie koniroli finansowej nad Ausfrją, rozciągnię- 
(ej nad mią równocześnie z udziełeniem jej pożyczki 
międzynarodowej (a więc ąngielsko-amcrykańskiej), za 
poręczeniem Ligi. I komisarz z ramienia Ligi Dr. Zim- 
mermann. i dwaj eksperci wysłani do Wiednia stwier: 
dzi zgodnie, że sanacja finansowa jest już ukończona, 
a pozosłaje tylko przeprowadzić sanację gospodarczą 
Rząd wiedeński wysnuwał z tego wniosck, źe w ciągu 
roku 1926 należy wobec tego znieść wszelką kon- 
trolę — miała ona bowiem zadania finansowe, a nie 
5ospouareze — a już obecnie należy tę kontrolę stop 
niowo ograniczać, 

Przećóstawiciel rządu angielskiego Chamberlain — 
oraz dr. Benesz bronią innego poglądu. Ich zdaniem 
trzeba kontrolę finansową utrzymać nadal. Chamber 
lain kicruje Się zapewne względami ma interes wierzycieli 
angicisko-amerykańskich, trwożliwych o swoje kapitały; 
zaś Benesz interesem politycznym. Jest on zdania, 
że należy przedtem zwrócić się do parlamentów tych 
krajów, które za Austrją poręczyły z zapytaniem, czy 


goazą się na zniesienie kontroli rnansowej? Przyjęcie 
takiego sposobu postępowania byłoby jednoznacznem 
z odłożeniem zniesienia na długie lata. 

Przeciw zniesieniu kontroli wysuwają też Czesi nie 
bezpieczeństwo połączenia się Austrji z Niemcami -- 
Agilacja za takim połączeniem jest bardzo silna i bar 
dzo popularna w obu krajach. Pozostawienie Austrji 
własnemu losowi może przyspieszyć ten naturalny zre- 
sztą proces. Austrja jest dzisiaj krajem wyłącznie nw- 
mieckim, a utrąciwszy materjalne i polityczne wa- 
runki istnienia, siłą rzeczy dążyć musi do łączenia 
się z Niemcami. Może się to wielu niepodobać, ale tak 
potężnemu naturalnemu biegowi rzeczy nic przeszka- 
Gzić nie zdoła, 


Kongres angielskich Zw. zawodowych. 
SCARBOROUGH. 8; września. Wczoraj otwarto 
tu 57. Zjazd angielskich Zw. zawodowych w obec- 
ności 724 delegatów, reprezentujących 4,343.000 człon- 
ków związkowych» 


Nowiny z dnia. 


Łwów, duia 10 września. 


FILMOWA PROPAGANDA  MUSSOLINIZMU. 
Przesltrzegane w nas zasady gościnności obowiązują 
do najdałej ,posuniętej kurtuazji wobec obcokrajow- 
ców bawizcych na naszem terytorjum. Dobrze byłoby 
jednak gdyby i goście nasi pamiętali o przykazaniach 
przyzwoiości i taktu, wobec 'wilającego ich  społe- 
czeństwa. 

Jak się wydaje, studenci włoscy nie grzeszą nad- 
miarem obu tych enót. Próbkę swej nonszarancji za- 


produkowali, importując do nas Him, który ma służyć 3 pokoi 1 kuchni, Bergstein w grudniu 1920 r. pod-i Wiadomość 


celom propagandy faszystowskiej 
nego reghnu we Włoszech. 

t Na fimie tym, wyświetlanym przez jedno z kin 
lwowskich, zobaczyć można komedjanekie parady in- 
scenizowanc przez Mussoliniego, oraz budujące wido- 
ki zacmolowanych redakcji pism antylaszystowskich. 

Ponieważ olbrzymia część naszego społeczeńswa 
i bez tych widoków czuje odrazę do sposobów rządze- 
nia maj faszystowskiej, sąazimy że 'wyświeilenie filmu, 
jest conajmniej bezcelowe. 

MŁYNARZE POWODEM DROŻYZŻNY MĄKI I 
CHLEBA. Wczoraj zwracaiśmy uwagę sferom kom- 
petentnym na jpaskarstwo młynarzy. 

W Warszawi» 1 kg chleba jest tańszy o 4 groszy 
od cen obowiązujących we Lwowie. Pomimo tego 
piekarze lwowscy utrzymują, iż nie opłaca im się 
wypiek chleba po obecnej cenie. Powodem tego jest 
Bichwa towarowa uprawiana przez młynarzy. 

Wezoraj zjawił się delegat korporacji juckarzy 
w Magisjrącio i złożył oświadczenie, iż młynarze po- 
winni sprzedawać mękę żytni} o 4 grosze taniej na 

kg. niżu oboenic pobierają. Wynika to z kalkulacji 
gen mąki wedle obecnych cen żyła. Akcja piekarzy 
wskazuje na właściwe źróało drożyzny chleba we 
Lwowie. 

Województwo winno przewo niezwłocznie zarzy- 
dzić kontroę cen mąki po miynach, oraz w hurtowni- 
ków i kqmusić tych spekwiantójw i paskarzy do obniżki 
cen mgki w stosunku do cen zboża. 

JAGLICA WCIĄŻ SIĘ SZERZY. Według ostat- 
niego ur ęuowego wykaza zas abnięć na choroby za- 
kaźnc, zgłoszono na lereni3 Po!ski w ciągu tygodnia 
nowe 122 przypadki jagley (lrachoma), z czego 67 
w województwie Pozna. skiam, 21 w wojewódziwie Kra- 
kowshi.in 16 w Wiieńszczyźnie. Największą liczbę 
przyj a.ków wykazuje wci.ż wojewódz.wo Poznańskie 
— po raz pirwszy od dłuższego czasu zanolowane 
znaczną liczbę zachorowań w województwie Krakow- 
skiem. 

STEIGERA PROCES odbęd i* się w pierwszej po- 
łowio pa.d i rika. Do kadenei w tym mi sącu zostali 
już wylosowa i sędziowie przysiygi w liczlie 36 osób, 
oraz 0 zasiępców. 

D.ia 23. b. m, rozpoczni? si} proces Fi asiewicza, 
oskar.onig» o zabójstwo R. Kornelli. 

ROK WIĘZIENIA ZA PROPAGANDĘ KOMU- 
NISTYCZNĄ.,M maju ub. roku  zakwes.jonowała 
poczta we Lwowie pr. csyłkę adresowaną do Zofji Kro- 
pywycz w Perchińsku. Ckaza!o się, że była to bibuła 
komunis yczna. Na aveą tych druków był rzekomy 
Lcon Blum, zam. przy ul. Mikolaja pod 1. 4. Policja 
usta.iia, że Bluniem tym był Fiip Kanner, lezący 
20 lat, suehacz llovoii pochodzący z Rożnintowa. 
Podczas rewiji u Z. Kropywycz znac iono równiiż 
aruki komunistyczne. 

Kanner sangi wobec leso przed sądem przy- 
sigl cn we Lwowie Fo pr. eprowaczonej rozprawie 
sędziowie uwsma go winnym zakłócema spokoju pu- 
blicznego. Tr;buna!, pol pr.ewodnictwem r. Angicl- 
skiygo ska a: obwi ionego na 1 rok cę*ki>go wiezienia, 
z policzeniem -cio micsięczngo aresztu śledczego. 

ZNÓW DWA ZAMACHY SAMOBOJCZE KO- 
BIET. Jija H. służąca u Samuela Gria „zam. przy 
Tiiul. Na Bionie, usiowaa struć się jakaś trucizną. 
Pogotowie rat. odwiozło ją do szpilała, 

Powodtm desperuckiego kroku były zbyt natar- 
czywe za:ccanki niggali go Jćz fa Maksymowicza, zam. 
przy ul. Rycerskiej pod l. 39. 

Teoiia H., zam. przy ul. Traugutta usiłowała 
struć się jodyną. Pogotowie rat. odwiozło ją równicż 
do Szpi.aja. Powodem zamachu samobójczego były 
nicporo umienix małżeńskie. 

„NIE ŁYCHASY NAFAD NA LOFATORA* wy- 
czyja i my w rum eze „Dziennika Ludowego“ z dna 
4 września br. no.aikę o krzywdzie jakiej miał do- 
znać p Ilerman Bergsicin ze strony tulejsz go żydow- 
skiego Towarzystwa Szkoły Ludowej i Średniej a w 


i glorylikacji obec- 


OEROSZDO 


szczególności o usiłowanem gwałtem wyrugowaniu go 
z mieszkania. 

Od tegoż Tow. otrzymujemy nast. wyjaśnienie: 

Zaznaczamy, że nasza organizącja, ma charakter 
wybitnie społeczny Ze znacznemi ofiaami i z dużym 
nakładem pracy utrzymujemy szereg zakładów szkol- 
| nych, między innymi trzy pełne pimnazja wyposażone 
iw prawa szkół publicznych! Z zarobkowemi dążenia- 
mi „kamieniczników nie nie mamy wspólnego — obce 
mam też są właściwości kamienicznikom przypisywanet 
Postępując po ogólnej linji maszej działalności, od- 
grywamy w stosunku do lokatorów, mieszkających 
, w paszej kamienicy rolę raczej bierną. Usiłuje to wyzy- 
|skać na swój sposób jp. Bergstein, o ezem świadczą 
następujące fukta: 
i, 1) Zajmując u nas mieszkanie, składające się z 


najął jeden pokój niejakiemu Chaimowi Mauermano- 
wi za (miesięcznym, czynszem 500 Mkp., jakkolwiek 
wówczas płacił nam za całe micszkanie miesięcznie 


160 Mkp 
Był to wprost rażący wprost wyzysk uprawiany 
naszą własnością — zwłaszcza, Mauermann otrzymał 


do dyspozycji pokój nieuwmeblowany, który sam mu- 
siał urządzić (Bergsten pozostawił, w pokoju tylko 
ála pozoru połamanych kilka. nieużytecznych gratów). 
2) W czerwcu b. r. Manermann wyemigrował za 
kranicę, a z tej okazji odstąpił nam swoje urządze- 
nie domowe oraz prawo najmu wobec Bergsteina, eo 
stwierdził pismem notarjalnie zalegalizowanem. Su- 
tośmy za to zapłacili, bo pokoju potrzebujemy dla ce- 
lów s»kolnych. — Mauormann oddal nam swój pokój, 
zawiadamiając o tem Bengsteina, wobec którego myśmy 
równocześnie złożyli oświadczenie, że w myśl umowy 
opłacać Jemu będziemy za objęty pokój czynsz w wyso- 
kości usialonej z Mauenmannem względnie, że zgadza- 
my się na potrącenie 2/3 jczęści z czynszu, który się 
nam będzie należał, 

3) Pokój wspomniany objęliśmy, używaliśmy go 
przez cały czas dwiutmiesięcznych ferji szkolnych 
dnia 31. sierpnia b. r. zarządziliśmy usunięcie sprzę- 
tów nabytych od Mauermanna i umieszczenie ławek 
;szkolnych. — Wtedy p. Bergstein gwałtem wtargnął 
do pokoju, rozbił okno i z giekierą w ręku, zniewolił 
słażbę szkolną do opuszczenia pokoju. 

4 W świetle naprowadzonych faktów, które są- 
tlownie zostaną sprawdzone, zajście nie przedstawia 
się jako gwałt popemiony na Bergstetnie nadal używa 
mi.szkania w tychsamych rozmiarach, jak za czasu 
bytności Mauernmanna i znikąd nie doznał w tem 
najmniejszej przeszkody, łecz jako gwałt wobec nas 
popełniony. 
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aj na ziemi. 
Nadszedł nowy rok szkolay, jesień, za nią zima, 
C: nas zazwyczaj twardo w mroźnych szponach 
' [trzyma; 
Bac”my przeto uważnie na tę rychłą zmianę! 


Utóż s» u SCHEINERA ubrania wełniane, 
Z kołrierzem se skinowym na cuduym piuszu, 


Palia zimowe, które grzeją Cię do usu, 
Lub bardzo ciepłe palta choć na watalinie, 
Albo futrzanne kurtka znajdziesz w magazynie, 
Czy też kur ki wełarane na przepysznej wacie, 
Czego t-lko zażądasz, wszystko tu masz bracie; 
Da'ej płaszcze stud.nekie, dziecinne ubrania, 
Fr.gohny sz 'ajcorskie, tak godne uznania, 
I — żeby jeszeze dydać — to na tchórzach futra, 
Tanie i do narycia bodajby do jutra; 
(Poem piękne smokingi, bajeczne żakiety, 
Idż jały do miary; leż tu podaiety! ? ! 
Ale i damskich ubrań jest tutaj bez liku, 
Siąd zawsze w sklepie rojno i stale moe krzyku, 
Gdy tyle pań czarownych wybiera i głaszcze, 
Kr:m-kie czy bibretowe, czy z selskinu płaszcze, 
Albo amerykańske koty rączką pieści — 
Przywykł bowiem do pieszczot miły ród niewieści; 
Niecharże nikt się długo o numer nie pyta: 
PIĘĆDZIESIĄT SIEDM NA GRÓDKU szukaj, ot i kwita, 
Frma SCHEINER - POMERANZ najlepszego tonu, 
A poniżej w nawiasie numer telefonu. 
(Telefon Nr. 21—56). 


meaa z Z Ez a 


s Nr. 207 


I Niemcom szkodzi wojna celna z Polską. 

WARSZAWA. 0. (września. — (A. W.) 
Na skutek (wojny glospodarczej polsko- nie- 
imieckiej wzrosły. w Niemczech ceny żywności 
od 50 — 90 proc. Drożyzna daje się silnie 
odczujwać szczególnie na Kresach wschło- 
dnich. i 


Przesilenie rządowe na bifwie 

KOWNO. 9. (wfrześnia. (Pat.) „Ljetuwa* 
donosi, że nicbajwiem mają być dokonane wielk 
kie zmiany na stanojwiskach rządowych i dy- 
piomatycznych Podobno mają ustąpić mini- 
strowie skarbu, sprawiedliwfości : sprak! zagras 
nicznych. Krążą pogłoski, że poseł ltefwkki w! 
,Beriinie Sidzikauskas (wejdzie 'w skład rządu, 
polwiyższą potwierdza (.Ljetuwos 

AE: 
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Proces Łańcuckiego. 
WARSZAWA. 9. września. (AW). Dnia 9. b. m. 
pozpoczyna się w Łodzi proces przeciwko Łańcuc- 
kiemu, oskarżonemu o akcję wywrotową na wiecir w 
Pabianicach w r. ub. 


Zakupy sowieckie we Włoszech 
RZYM. 9. (września. (Pat.) Dzienniki donoszą, 
że rząd solwiecki zakupił we Włoszech towfa- 
rów na sumę 8 miljardów lirólwi przyczem bian- 
ki włoskie udzieliły: mu kredytu. 


MADRYT. 9. września. (Pat.) Według: ofi+ 
cjalnego komunikatu, cała kolumna generała 
Saro Iwfylądowała iw zatoce Alhucemas i zajęła 
mocne pozycje oraz (wzięła do niewoli wielu 
jeńców! i zdobyła jmaterjał wojenny. Straty 
hiszpańskie (wynoszą zaledwie 50 żołnierzy w 
tem polowa tubylców. Primo de Rivera przesłał 
Painievemu telegraficzne gratulacje z powłodu 


jwspaniałej i skutecznej współpracy eskadr] 
francuskiej wi tej akcji. 
De] napEsŁane. |x| 


(św tą rubrykę Bońakaja nia ndpowiada; 
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Prymariusz Dy, |. Reinhold 


powrócił i ord. od 2—4 przy ul. Sykstuskiej 29 


Adwokat Dr. Michat Wasung 


powrócił 
i objął urzędowanie, kancelarja w dotychczasowym 
| lokalu we Lwowie, Fredry 8. 


851—2 


850—3 


Z 


Od 40 iat istniejąca 


Szkoła gry na skrzypcach 
MAKSYMILJANA MARKUSA 


RYNEK 5. 


przyjmuje nczniów codziennie prócz niedziel 
i świąt. — Warunki bardzo korzystne, 


500.000 Zł. 


jano SJ w poprzedniej Şem; 
LOTERII KLASOWEJ 


tytułem różnych wygranych. 
Obecnie sprzedajemy losy 1. Klasy nowej 
loterji. — Główna wygrana 400.000 Zł. 
Razem 32 000 wygranych w sumię 10 000.000 Zł. 
CAŁY LOS 40 zł POŁOWKA 20 zł. 
CWIARTKA 10 zł. Po otrzymaniu za: 


mówievia przesyłamy los oraz czeki pocztowe. 


Dom Bankowy SCHÜTZ i CHAJES 
Lwów, pl. Marjacki 7. 
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Lzy będzie zawarty frakfaf handlowy z Niemcami ? 


W związku z mającemi się rozpocząć dn. 15 towarów. Następnie wprowadził zakaz przywozu nie 
bm. rokowaniami połsko-niemieckiemi w Sprawie za- których towarów z Niemiec. 
wąrcia układu handlowego, „Berliner Tageblat (6 „Te ciężkie przeszkody w stosunkąch handlowych 
bm.) —. wąlpi czy przyjazie do porozumienia, a to|z Po:ską dotykają nietylko Niemgy, wywodzi „Berliner 
Z powodu "wielkiej ilości przeszkód, które niezmiernie | Tageblatt“, lecz także i mne kraje pozostające z nią 
je utrudniają. w slosunkach Handlowych, a mianowicie Austrję i Cze- 

„Pierwszą i najważniejszą przeszkodą — pisze jchosłowację. I pomimo, że państwa te posiadają w 
„Berliner Tageblatt“ — jest uchwalona przez Sejm swem ręku taryly tranzytowe na węgiel górnośląski 
ustawa o pełnomocnictwach dla rządu p. Grabskiego, | idący do Węgier, Włoch i Szwajcarj, to jednak z 
w kwesljach celnych i handlowych nadaje mu prawo jwielką trudnością — mogą wpływać na Rząd pol- 
w niczem nieograniczone. Innemi słowy, brak jestjski — w sprawowaniu jpolilyki handlowej. — Rząd 
irwałej podstawy do rokowań o przyszły traktat han- |polski bowiem, z powodu katastrofy gospodarczej i 


dlowy. 

Dalej doświadczenia ostatnich miesięcy wskazują, 
Że rząd polski, na podstawie pełnomocnictw, pod- 
niósł o kilkaset procent stawki celne na cały szereg 


zachwiania się złotego, idzie po linji jaknajwiększego 
"ograniczenia lowarów z zagranicy. Polityka ta, wy- 
| kluczająca przyjętą zasadę do ut des, przeszkadza 
rokowaniom 0 traktat handlowy”. 


EEIE Z TEE PECO CAN FET 0 E TC EEE ET PC TEE PREEA S E E SE ES 


Poseł Miedziński 


Miesięcznik polityczny , Droga” drukuje jw 
ostatnim numerze mowe posła Miedzińskiego 
na zjeździe legjonfofwiyim ma temat losów usta- 
Wy o naczelnych władzach wojskowych. 

Z moly, tej przytaczany ustęp, w którym 
poseł Miedziński charakteryzuje fosobę ministra 
„Kerskiegio, zarzucając mu. nielojatne stanowi- 

0, jakie zajął wobec marsz. Piłsudskiego. 


“ajae się naczelnego Wodza pozbawić kompe- 
enci na gwiój sposób i na swoją korzyść. 

„ Daleki 
wpojskowych 
tóry mówi tylko: tak — i nie, Nasz mini- 
Ster spraw| wojskowych 'jest człowiekiem je- 

labnyrq. I nie (wyrzucam mu zmiany politycz- 
nych przekonań. Wolno zmieniać przekonania, 


"re 
TASER POCZTOWE TOK WATA KATZ O, “ 


Bank polski płacił wkzoraj dolary po 5.68. 
Kurs kolara (w| kraju częstokroć jest wyższy 
miż zagranicą. Bank polski mie wpływa jednak 
na obniżkę dolara (wl kraju. 

Wobec niepewności kuru złotego, przes- 
inysłofw(iy i hurtownicy z branży towarów wet. 
nianych (wprowadzili: (w! fobliczenia transakcyj- 
ne frank szwajcarski jako stałą walutę. Ža- 
bezpiecza ito ich przed stratą splofwpdowaną 
zniżką złotego, Kupcy i handlarze 
szylli rówlnież cenę iwszystkich towarów! 

© 20 PROCENT 


pomimo iż wzrost dolara wynosi obecnie tylko 
około 9 procent. € 


Cała ta akcja spekulantów( i paskarzy nic'njować lu rządu w tej sprawie i jznietwpiić też 


znajduje sprzeciwu u sfer rządowych. Przy- 

pomina to czasy! spadku marki polskiej. 
Poprzednio, (podczas stabiizącji zlotego. 

przemysłowky, spekulanci i paskarze, stale na- 


jest nasz obecny minister spraw! 
od charakteru żołnierza prawego, | 


podiwłyż- | 


o gen. Sikorskim. 


gdy się puszcza na politykę, ale niech się nie 
robi tego; tak, że nie {widać żadnej zmiany bo 
nie ma nie do zmienienia. P. minister Siko"skj 
jest płylwiakiem politycznym, nie mającym 
prawdziwych swoich przekonań i nie mającym 
| nawiet przekonań fachowych! Z niesłychattą ła- 
tiwłością przechodzi on z jednej strony na dru. 
gą a to jego balansdwanie nie jest uzasadnione 
zmiana przekonań jaką czasami wytwarza 
praktyka życiowł, ale jest poprostu poszuki- 


i 


cią z tej strony, skąd lono się lepiej wt danej 
chwili opłaca. Był czas, że można było wypły- 
nąć na (barkach mie takich ludz, jak pp. Za- 
morski, Stroński. ale na barkach ludzi innych; 
którzy gen, Sikorskiego (rzeczywiście na stano. 


kratyczna. Ale przyszły (czasy inne, kiedy ode- 
grali się tama jpanowfe, i kiedy było rzeczą 
i bardziej opłacającą się pójść z nmi. Minister 
Sikorski nie zawahał się ani chwili. 


LJ 


„Śfabilizacia” dolara po myśli spekulanfów i paskarzy. 


|ką'' naszą waluta. 

Wskutek zachiwiania się złotego nastał czas 
poprawiły ich interesów. To też iwlykorzystują 
j oni fwi pełni sytuację, podwyższając w' pas- 
karski sposób! ceny |artykułójw| pierwszej po- 
(trzeby, oraz (wprowadzają pblicząnia rachun- 
| kójwi iw obcej wlalucie. 
f Oficjane stabilizowjanție 
| złotego, idzie fwliaśnie 

PO LINJI ICH INTERESÓW 

Z jpofvforlu tych , kombinacji" ponosi olbrzymie 
straty ogół lulności, żyjący z pracy rąk i ze 
stałych |pobloróiwi. ( 

Czynniki sejmowk winny przeto inteswle- 


i 


dolara kosztem 


stery do przyíwřócenia złotemu poprzedniej 
|lwlartości, loraz spowodolwiać lenergiczną akcję 
|W kierunku ścigania spekulantów i paskarzy 
podiwlyższa jących obecnie ceny artykułów pier- 


rzekali na złe czasy, spowodowane „zwłyso- (wszej potrzeby. 


Następstwa afery czekowej. 


Upadłość Banku Wzajemn. Kredytu. Dymisja dyrekcji Banku Gospodarstwa kraj. 


Afera Kolnik- Pistyner ujatwkła P 
y ; | uy machina- 
cje czekowle na wielką skacę Ra BOR pasz 
dyrekcje (wspomnianych banków. i 

peiie i ksiągi Banku W 
dyttu wykazało olbrzymie straty jakie z ul 
imachinacji szekofwłych poniósł TAN 
bank. Zachiwiało to podwalmami 
kredytowej. Rada nadzorcza (tego 
szoną była zgłosić [wczoraj 


UPADŁOŚĆ BANKU. 
Krakoiwski adwokat dy. Fischer mianowa- 
ny został zarządcą (masy konkursowfej. 
Równocześnie 
dyscyplinarne 
kom iwlowskiej 
kructwio banku. 


Jednym z funkcjonarjuszójwi tej Iwo 


żajemn cgo kre- 


tej instytucji 
banku zmu- 


zarząd tego banku wdrożył 

dochodzenia przeciw! urzędny. 

fiti, którzy. spowodowali ban- 
f 


fwskiej 


wspomniany | 


, filji był osławkony dr. Kolnik, aresztowany wie 
Wiedniu. 
Zrujnowiany bank założony był kapitała- 


|mi Florjanki. Centrala jego znajdowała się w 


Krakowie. 

Drugim [bankiem który poniósł stratę po- 
nad 5 miljonólwi złotych jest rządowy Bank 
Gospłodarstwia Krajowego, były Bank Krajo- 
(wy. Wczoraj krążyły 'wieści jo aresztowaniu jc- 
igo dyrektorów. Sprawą tą zajmują się i będą 
i decydoiwiać kompetentne czynniki w Warsza- 
wie. Na razie zarząd tego banku podał się do 
dylmisji. Są to dyrcktorowie : Małaczyński, Kuk. 
Różycki oraz prokurent Sawczuk. 

Sledztwło w sprawie Koinik- Pistyner trwa 
nieprzerwanie. Ckazało się, że dr. Kolnik Mie 
jest austrjackim poddanym jak to zrazu po- 
dano. W nizdłitgim czasie będzie (on odstąwio- 
ny do Lwowa. i 


wianie własnych korzyści, poszukiwanie popar- | 


iwisko wysokie iwynieśli. Była to lewica demo-, 
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Dop. Jen, Dw, Juljusza Malczewskiego 


Dcy O. K. VI. 


KPT. JAN HöFNER. dn. 4 bm. dozorczynię swo- 
jej kamienicy przy w, Paulinów 3, Marję Zapłatyńską, 
matkę dwojga dzieci napadł w mieszkaniu. zelżył sło- 
wami nienaaającemi się do powtórzenia. pobił do krwi 
i skopał, ubranie potargał, naczynie porozbijał, a skora 
na krzyk dzieci zbiegh się ludziska, rejierował, bo- 
hater z magazynów przy, ul. Podwale. wołając, iż 
bicdna, chora dozorczyni nóż wyjęła. Tak wygląda 
obrona oficera, który nie chce wyciągnąć konsekwen- 
cii swojego potępienia godnego zachowania Się. 

Sprawę oddaliśmy sądowi i mamy nadzieję, ża 
p. Jenerał z gwojej strony zajmie się kpt. Hófnerem 
" DEDUIRE TEDA, ONET GRU EEE ADA AOC DY TROW 


strzelający zakonnicy. 


W Krakowie w niedzielę wteczorem zawezwano 
pogotowie ratunkowe, celem udzielenia pierwszej po- 
mocy 14-lelniemu chłopcu, Jakóbowi Węgrzynowi, który 
zoslał postrzelony z dubeltówki, w chwili gdy dostał się 
do ogrodu OO. Aygustjanów w zamiarze zerwania kilku 
gruszek. 

W krotkiej tej notatce kronikarskiej mieśœ się 
opis czynu, który nie może przejść bez echa. 

Faki, że ktoś zapatrzony bez reszty w „święte“ 
prawo własności, załatwia swój porachunek, z, nie- 
dorostkicm, którego poza płot eudzy zwabił niezwy- 
ciężony urok gruszek, na krótkiej drodze, za pośred- 
nictwem — mogącej się całkiem dobrze stać narzędziem 
„mordu — dubeltówki, jest co najmniej — barbarzyń- 
| stwema, 
| Jeżeli zaś nie na kresach, nie na dzikich polach 
zajdzie taki wypadek, lecz w takiem mieście, jak 
Kraków, nikt nie może iłómaczyć tego przestępstwa 
koniecznością „zbrojnej“ obrony swego mienia. Wów- 
czas też barbarzyństwo strzelania ao 14-letniego chło- 
pca nabiera cech — zwyrodnienia, 

Gdy zaś owym „bohaterem“ strzelby jest czło- 
nek zakonu... pobożnego OO. Augustjanów, wówczas 
wypadek powyższy nabiera specjalnego posmaku. dość 
brutalnie pojętego wpajania w bliźnich przykazania Bo- 
żego: nic kradnij. 

Stoi ono bowiem w rażącej sprzeczności z innem, 
"co najmniej taksamo ważnem przykazaniem Bożem: 
nie zabijaj... 

Ofiarę księżego zwyrodnienia, 1t-lemiego Jakóba 
Węgrzyna, odwiozło gogolowie ratunkowe, po udzie- 
leniu pierwszej pomocy, do szpiłala św. Łazarza, rany 
|bowiem były zbyt ciężkie, aby można było chłopca 


(zostawić pod opieką domową. 


| e BI z no” 
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Niemiecki głos 6 Targach Wschodn. 

W „Morgen Zeitung“ czytamy: 

Uaział polskiego przemysłu na lwowskich Targach 
| Wsehodnich jest znacznie mniejszy aniżeli w roku 
ubiegłym. Wielkie firmy przemysłu górniczo - hutni- 
czego, tekstylnego i «cukrowniczego nie umieściły 
į wcale swych eksponatów. Zagranicę reprezentuje pra- 
Aie wyłącznie przemysł francuski i rumuński. Zagra- 
niczni przemysłowcy Lufpcy, którzy przybyk do 
Lwowa, zaskoczeni zostah rozporządzeniem minister- 
stwa skarbu, zakazującem sprzedaży zagranicznych to- 
warów na Targach lwowskich. Za przekroczenie tego 
zakazu kierowniejwo Targów musiało bv zapłacić karę 
pieniężną, wynoszącą sześciokrotną wartość specjalne- 
go lowaru. Część zagranicznych interesantów zamierza 
wobec lego Targi opuścić: kierownictwo Targów zwró- 
cito się do rządu z memorjałem, domagającym się 
zniesienia tego zarządzenia, które bardzo szkodzi mię- 
azynarodowemu znaczeniu lwowskich Targów. 


a adi ana 


Przykład -- nie idzie z góry. 


Tak sfery rządowe jak i prasa slara się ciągle 
ogółowi uświadomić, jak szkodliwe dla (gospodarczych 
stosunków państwa jest wywożenie pieniędzy polskich 
zagranicę. Szkodłiwe to jest tem bardziej w czasie 
obecnym, kiedy kurs złotego. zachwiany w lipcu. do- 
tychczas ustalić się nie może: 

Zaaje się, że wobec tego przykład powinien iść 
z góry. Że tak nie jest, świadczy fakt, iż na liście gości 
w Marjenbadzie (Czechy) widnieje nazwisko p. prezy- 
pyaentowej Wojciechowskiej, a na liście gości stacji 
klimatycznej w Vichy (Franejaj znajduje” się nazwisko 
marszałka senalu, p. Trąmpczyńskiego. 

Nie trzeba przypominać, że ogromne rzesze na- 
szej „arystokracji” tracą dziesiątki i setki tysięcy po 
zagranicznych miejscach kąpielowych — ale ta kasta 
nigay nie świeciła krajowi dobrym przykładem i nikt 
się nie dziwi, że nie spełnia swych obowiązków wzglę- 
idem niego: 
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„DZIĘNNIK LUDOWY“ 


konflikt anpielska-rosyjski groźbą dla pokoju Światowego. 


Z mowy tow. Bauera na kongresie w Marsylii. 


W oncegdajszym numerze zamieściliśmy krótką 
Gepeszę o sprawozdawcszem przemówieniu tow. dr. 
Ottona Bauera, austrjąckiecgo aelegata na Kongres w 
Marsylji, dziś podajemy w obszerniejszem slreszczeniu 
ten ustęp z jego przamówienia w którym omawiał po- 
lilykę Rosji sowieckiej. 

„Wiemy — mówił tow. Bauer — że wielkie ruchy 
rewolucyjne mają zawsze dążność do przemienienia 
się na wojny rewolucyjne, i wiemy, że ta dążność opa- 
nowałą również rosyjski bolsądwizm. Nie z inną też 
myślą uderzył on na swych sąsiadów. Czyn ten był 
błędnym gdyż bolszewizm pojrzebuje przedewszyst- 
kiem spokoju, aby podnieść gospodarczo Rosję, opano- 
wała go jednak i kicruje nim myś', że usirój kapita- 
listyczny może być zburzony jedynie zapomocą wojny, 
która 
BAGNETAMI CZERWONEJ ARMJI UWOLNI KLA- 

SE ROBOTNICZĄ. 

Przypominacie sobie, że w latach 1918 1919 
bołszewizm rosyjski pragnął obalić i zdruzgolać bar- 
jerę państw nowo-powstałygh. dzielącą Rosję od Nie- 
miec, połączyć się z rewoluejonisiami niemicckielmi j 
uderzyć połączoną armją na imperjalisiyczną Francję. 

Te plany unicestwiła dopiero 

KLĘSKA ROSJAN POD WARSZAWĄ. 

Od tej pory bolszewizm zmienił swą politykę. Sprzy- 
mierzył się z Tureją w czasie, gdy ona msiłowała zer- 
wać więzy traktatu pokojowego w wojnie, którą for- 
malnie z Grecją w rzeczywistości jednak z Anglją 
prowadziła. T dzisiaj nie może ulegać wątpliwości, że 
w bolszewickich planach leży: wesprzeć rozruchy chiń- 
skie, indyjskie i mahometańskie, stanąć ma ich czele 
do wielkiego hojw z konirrewolucją i 

WSPARŁSZY SIĘ NA ZREWOLTOWANYCII MA- 

SACH AZJI I AFRYKI, 

obalić państwo brytyjskie i zadać ostatni 
pitalizmowi. 

To są wiclkie plany, lecz nie są to nasze plany. 
My Iwierdzimy, że wojna w jakimkolwiek by była pro- 
wadzona celu, zawsze wojną będzie i, że zbrodniczą 
jest nawet (myśl o 'wojnic. Jesteśmy przekonani, że 
dziś, w czasie, gdy chemja da obw stronom do rozpo- 
rządzenia bomby gazowe, któremi wszyscy mieszkań- 
cy wielkich mias! zatruci być mogą, kiedy flota 
„powietrzna umożliwi przeniesienie tych bomb do wnę- 
trzą kraju, kiedy wojna tak będzie prowądzona, że mie 
będzie żadnej wóżnicy pomiędzy fronlem a  tyłami, 
pomiędzy wojskiem a ludnością cywilną, kiedy lud- 
ność całych krajów może być wytępiona — w tym 
czasie 
NOWA WOJNA OZNACZAĆ BĘDZIE KONIEC EU- 

ROPEJSKIEJ CYWILIZACJI, 


koniec gospodarczego i 


cios ka- 


i 


kulturalnego postępu szero- 


kich mas ludu pracującego. My opowiadamy się prze- | KOREZEEENIC ZKZ CTR NAROERIZARPOOGANCGYH: 


ciwko prowadzeniu wojny przez rewolucjonistów prze- 
ciw kontrrewolucjonistom, natomiast wojna taka jest 
programem bolszewizmu, to stanowi jego politykę 
wi siosunku do sąsiednich narodów. Nie ulega wątpli- 
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o ile klasa robotnicza nie będzie dość silną — jak od 
konfliktu pomiędzy Anglją i Rosią sowiecką zapłonie 
cała Europa. Pewnem jest, że angielscy, panowie świata 
najpierw spróbują jak lo już w historji nieraz próbo- 
wali, prowadzić (wojnę krwią obcych ludów, a sposob- 
ności do tego nie zabraknie, gdyż z Rosją graniczą 
państwa, będące z nią w naprężonych stosunkach. 
Anglicy w danej chwili postarają się sprzeczności te 
zaostrzyć i pchnąć na rzeź 

POLSKI I RUMUŃSKI PROLETARJAT, ABY W TEN 

SPOSÓB BRONIĆ INDYJSKICH PLANTACJI 


angielskich banków. 
Gdy jednak raz wybuchnie wojna w Europie, roz- 
na środek 


szerzy się ona i i zachód. Nie nie jesl 


wzburzeni 


Oburzenie obszarników na uchwalenie 
przez sejm reformy wolnej, niema granic. Ale 
nie zasypiają sprawy, Mają jeszcze nadzieję 
obalić to widmo parcelacji majątków. 

Przedcwkzystkiem opodatkowali się (choć 
powiadają, że podatków państwowych nie mo- 
gą płacić) i zebranym (w ten sposób funduszem 
iw: kwocie (około ipóltora miljona złotych spró- 
bują działać. Sprajwia reformy waży się obecnie 
iw| senacie, «wróci zapewne do sejmu. Pieniądze 
mogą się bardzio przydać. Pieniądze jest zwła. 
szcza ‘w| tych ciężkich czasach rzeczą ponętną. 

Zjwiłaszcza nacisk finansowy jest wywie- 
rany na endecję, Pietiądzom obszarników! en- 
decja zawdzięcza swe mandaty. Teraz obszar- 
nicy grożą, że (więcej pieniędzy nie dadzą. 

Rozpoczyna się obecnie Wielki zjazd zie- 
mian (w| Warszawie, a W prasie straszy się rząd 
i lękliwsze stronnictwa. Oto co czytamy w kra- 
koiwskim „Czasie: 

„Wiądomem jest powszechnie, że! obecni 
wladcy zaczęli już od półtora roku przeszło 
stosować (wobec lojalnych ziemian najbezwzglę- 
dniejszą politykę eksterminacyjną — i to w 
tych rozmiarach, z takiem giwałceniem sprawie. 
dląwiości i prawa, (do jakich nie doszli nigdy za- 
borcy, ani Prusacy. ani Moskale'', 

Zapomiocą złwialenia na nielicznych, bo kil- 
ka tysięcy zaledjwie liczących i mniej niż 1/3 
część ziemi posadających ziemian, daniny laso- 
(wej i Iwiej części wszystkich innych progre- 
| sywhych podatków biezpośrednich, których za- 
płacić iwl najszczęśliwszych nawet warunkach 
nie będą nigdy (w| stanie, zapomocą skicrowa- 
| nych Iwipirost przeciw ziemaństwu ubezpieczeń 


Jak wiadomo, endecy na tle relormy rolnej po- 


Osemkarze między sobą. 


wości, że rząd, rosyjski popiera dążności niepodległo- | 
ściowe ludów Azji i Afryki, skierowane przeciw ich jTóżnili się ze swojem prawem skrzydłem — duba- 
kapitalistycznym władcom, że te tłumy, klóre się pod- | nowiczowskiem. Od tego czasu familijka urąga so- 
noszą, na jego poparcie w swej walce liczą. FR często — bardziej hab mniej uszczypliwie. | 
Wielkie banki Londynu i Nowego Yorku, olbrzy-| Ostatnio „Dwugroszówka” oświadczyła, że p. Stroń- 
mie przedsiębiorstwa kolonjalne, które ciągną kolo-,Ski prasowy filar „Dubanowców, przypomina jej (yp 
salne zyski z eksploalacji tych krajów — drżą oczywi- ,SAtyryczny Sczedryna-Bałałajkina' ` i 
ście z obawy przed lymi ruchami. Drżą one wszystkie, Gdy toś takiego Bałałajkina porwie, staje się groź- 
gdy się chiński kulis (tragarz), na którym mógt dotych- | Avm: „nie przełknie, jak to mówią, łyżki strawy, żeby 
czas kapilalizm polegać, podnosi, drżą widząc w tem |" palnąć mówki, czy artykuliku o zaprzątającej go 
koniec kapitalizmu. Wszystkie one lękają rewolucji. sprawie. Jest obrotny i ruchliwy i okrągły, toczy się 
Jasnem jest, że ima bardziej będzie się kapitał | jAk bęben z wielkim hałasem, mało e jednak z tego 
obawiał rewolucji na dalekim Wschodzie, tem większa  POZostaje. Kończy u Szczedryna karjerę, wygłasza- 
rośnie lam chęć ido poch'wyeenia lza broń, jabyjgo obalić. ua ałngą i jej 50 0 wyższości kilku nad 
Wielkie mocarstwa imperjalistyczne widząc, że |SArdyną po wódęe, Czy nie pyszny typ?" 
bolszewizm chee stanąć na czele tych ludów, tylko © Organ p. Strońskiego „Warszawianka“ odpiera ten 
tem będą myślały aby alak F staropolskim cytatem z Wacława Potockiego: 
i p $ M A „Drugi oszcz... węgiel, jeszcze dom oszezeka“.. 
ŚCIĄĆ ŁEB REWOLUCJI PRZEZ ATAK NA ROSJĘ. A następnie sięga do Kochanowskiego, Stwier- 
Nie ulega wątpliwości, że mocarstwa kapitalistyczne ; dza, że poseł Siwoński trzymał się w polityce bliskiego 
tak jak niedawno myślały tylko nad podjęciem roko- | sasiedztwa z endceją, więc pocieszyć się może tem 
wań handlowych z sowietami, obenice marzą o zdu- słowy: 
szeniu Rosji i wyczekują jedynie na slosowną do tego | Nie dziw, żeć głowa, Baliazarze chora; 
chwilę. Siedziałeś wedle głupiego doktora. 
Widzimy więc że przygolowywuje się konflikt, i 


pieczny. 
Widzieliśmy, jak z austrjacko-serbskiego konflik- chadeckim skrzydle dzieje się nie lepiej: Ba, tam 
tu wybuchł wszechświatowy pożar, i dożyjemy, — endeckic pisma biją w Korfantego już nie złośliwemi 


Nr 


pewniejsze nadto, że Francja egzystencję Polski za 
konieczność będzie wważa!a. przecież 


POLSKA JEST FRANCUSKIM ŻANDAKWEM DLA 
ROSJI I NIEMTEC. 
Pewne jest więc, że Francuzi oświadczą,. iż muszą 


przemiaszerować przez Niemcy i również jest pewne, 
że w Niemczech znajdzie się wielu ludzi, którzy zwal- 
czają wprawdzie niemiecki komunizm lecz są gotowi po- 
łączyć się z rosyjskim komunizmem przeciw Polsce 
i Francji. 

Należy więc zrozumieć, że wielkie prawdziwe 
pen FE aw dla pokoju świata wypływa z da- 
i lekiego Wschodu, z przeciwieńsiw między Anglją a 
,Sowielami. a przeciwieńswa tte muszą się coras bar- 
| dziej zwiększać w miarę rozbudzania się ludów Azji 
|W dałszym ciągu niebezpieczeństwem grożą również 
lokalne zatargi pomiędzy sowietami a «h sąsadami”. 


i 


arte" >. 


ziemianie. 


społecznych, zapomocą rekiwizycji drzewa w la 
sach i wreszcie ustawy o wywliłaszczeniw zie- 
mian pod dyktaturą ziemską ministra reform 
rolnych, zapomocą tych fwszystkich środków 
pos'anjolwiono ziemian Najpierw materjalnie zni- 
szczyć, co się już (wi połowie stało, a potem. 
(wlywłaszczyć z ziemi. 

Właściwia bezwzględna i nieprzebierająca 
w środkach polityka ieksterminacyjna wobec 
ziemian rozpoczęła się dopiero od półtora roku, 
ale zapojwicdzi tej polityki mszczenia i wywła. 
szczenia datują się już od początku roku 1919 
tj. od uchwały sejmu suwerennego z dnia 20. 
lutego r. 1919, za którą poszły uchwały i u- 
stąwły o ochronie drobnych dzierżawców, o re- 
formie molnej, o kasach chorych i ubezpiecze- 
niu od (wypadków, z uwolnieniem od tych do- 
brodziejstw| 75 proc. ludności, tj. chłopów. — 
Ziemianie (więc wiedzieli już od lat siedmju, co 
grozi im i stosunkom gospodarczym w Polsce. 
| Wiedząc jednak o tem, zaspali niestety sprawie- 
Przez lat 7 robiji bardzo mało dla obrony sie- 
bie i pańsfwia przed zagrażającą katastrofą. 

Polityka zaś, jaką ziemianie prowadził, po- 
łegająca na oddaniu się z zawiązanemi oczami 
‚narodowej demokracji, na dawaniu temuż strot 
nictwłu pieniędzy na wybory i zwalczaliu ną 
korzyść endecji {własnych ziemiańskich kandy- 
datów, była niewątpliwie z gruntu fałszywia. 
I skończyło się na tem, że usłyszeli od ende- 
kówi to, co schillerowski murzyn od germań: 
skiego uzurpatora: ,Zrobiliście dla nas. coście 
tylko mogli“. Zafumdofwialiście nam mandaty. 
Obecnie nie mące już pieniędzy, Więc nie pos 
trzebujemy (wjas już więcej w Polsce". 


= 


| lub soczystemi cytatami, ale najmocnłejszemi zarzutami, 
aż do.. zdrady włącznie. 

Ale polemika — to faramuszki. Gorzej dla ende- 
ków, że obszarnietwo, dla dogodzenia któremu War- 
jszawłanka* z endecją chwyta się za czuby, zapowiada, 
| że odmawia endecji swojego zaufania i z tego „wycią- 
gnie konsekwencje“. Otóż te konsekwencje — to zma- 
czy: ani grosza na wybory! 

Mydłkowali przebiegli endecy z draźliwą sprawą 
'rolną, dopóki się dało. Ale obszarnikom nie można się 
,wykręcać sianem, jak inteligentom miejskim, żądają nie' 
' bylejakiej służby. 
| BŁ PODAŃ OTW A KEK TA APE WPL 00 BADA ak 


Biuro bezpłatnej porady prawnej 


dla prenumeratorów „Dziennika Ludowego” 
i członków P. P. S. zostało utworzone w lo- 
kalu przy ul. Sykstuskiej 1. 21, II. p. godziny 
urzędowania od 3—4 w Środy i piątki. Dla 
prenumeratorów i towarzyszy partyjnych z 
prowincji udzielać się będzie porad listownie, 
należy tylko załączyć markę na odpowiedź. 


i Jak widzimy „filary narodowe“ zaczynają Cha- | Napanee TARN S 
który może być dla światowego pokoju bardzo. niebcz- rakteryzować się dosadnie. Cóż ma teraz uczynić biedny j F 
'„naród* (ósemkowy) — tembardziej, źe i na drugim 


| Sprawy partyjne. 
* ZGROM. SPRAWOZDAWCZE tow. posła Mo- 
raczewskiego odbędzie się 9. września w Drohobycził 


„ułatwłają sobie spłatę zobowiązań i dochodzą do wła- 


„kw 


„DZIENNIK LUDOWY“ ' 


Co to są spółdzielnie mieszkaniowe ? 


charakterze spekulacyjnym i jakikolwiek wyzysk loka- 
lorów. 

O przydziale mieszkania w domu spółdzielczym, 
podobnie jak w domu miejskim lub w domu, należą- 
cym do Urzędu tanich micszkań (we Francji) lub In- 
stytutu Autonomicznego (we Włoszech), decyduje nie 
wpłata — 'drobuecgo zresztą udziału,” ale intensywność 
poirzcby mieszkaniowej członka spółdzielni. 

Spółdzielnie lakie, których członkami są i po- 
winni być, tylko ludzie nieposiadający kapitałów, nie 
budują za pieniądze członków, ale otrzymują ze środ- 
ków publicznych całą sumę potrzebną na budowę. 
Okazanie pomocy tego rodzaju! spółdzielni jest najzu- 
pełniej uzasadnione, (gdyż nic tworzy nowej prywatnej 
własności nieruchomej za płeniądze publiczne. Własność 
stworzona za pieniądze publiczne pozostaje własnością 
publiczną, a użytkowanie jej zawsze przez tych, dla 
których budowla została wzniesiona, jest całkowicie 
zapewnione. 

Wobec igo. że oprocentowanie całkowitego ka- 
piiału, potrzebnego na budowę spowodowały koniecz- 
ność pobierania zbyt wysokiego komornego — pomoc 
ze środków |publicznych udziclana bywa tylko częściowo 
drogą pożyczki, w poważnej zaś części jako zapomoga 
bezwrofna. 

Zapomoga la wynosi np. w Danji dla spółdzielni o 
charakterze użyteczności publicznej 40 proc. wartości 
podatkowej budynku, łącznie z placem, przyczem ipio- 
łowę tej zapomogi ponosi państwo, połowę gmina. 

Podobne zapomogi udzielane są we wszystkich 
niemal państwach i tam wola Spółdzielni w budow- 
nictwie mieszkaniowym lat ostatnich poważnie się Zza- 
ZNACZA 


Ustawa o rozbudowie miast przewiduje okazanie 
pomocy wszysikim. którzy w pewnych określonych 
warunkach chca buaować domy mieszkalne — drogą 
wazielenia długoterminowych pożyczek względnie nizko 
oprocentowanych. w wysokości 75 proc. kosztów bu- 
dowy. 

W ri:rwszej linji ustawa przewiduje pomoc kre- 
dytową i ta w wysokości 80 proc. kosztów budowy 
spółdzielniom mieszkaniowym. Celem ustawy jest nic- 
wątpliwe umożliwienie zdobycia mieszkania jaknajszer- 
szygi  warstwom fudności pracującej. 

Niestety, pod tym względem ustawa celu nie 
osiąga, góyż am robolnik, ani pracownik inteligentny 
nie może zdobyć się na opłacenie kosztów budowy 
jednej piatej potrzebnego mieszkania t niezależne od 
tego wkładu opłacać procenty i amortyzować pozo- 
stałe cztery piąte kapitału. 

Rozpoczęcie budowy przez spółdzielnie, złożone 
w znacznej części z osób miebędących w slante wło- 
żyć własnego kapilału, doprowadza do zupełnego spa- 
czenia istoty spółdzielni mieszkaniowej. 

Istnieją w Warszawie spółdzielnie w których wiele 
mieszkań jesl niezajętych przez spółdzielców, ale są 
wynajmowane za bardzo grube sumy. Znany jesl fakt, 
że komorne w domu „spółdzieli* pobrane za 3 lata 
zgóry dochodzi nieomal połowy kosztów budowy. 

W ten sposób drogą wyzysku lokatora spółdzielcy 


sności nicruchomej. 

Gruni państwowy i pomoc państwowa udzielana 
ze środków zebranych od płatników podatku, stają się 
podstawą, pozwalającą niektórym na korzystanie z nę-' 
dzy mieszkaniowej imnych i zdobycia twłasności a 

| 


chomej. Slatut prawdziwej Spółdzielni mieszkaniowej nie 
« Nie to oczywiście jest istotą spółdzielni mieszka- | uopuszeza odsiępowania mieszkań na własność człon- 
niowiej. 


kom i zastrzega, iż majątek spółdzielni nawet w razie 
jej likwidaeji w żadnym razie nie podlega podziałowi 
między członków. 

By spółdzielnia miogła przystąpić do spełniania 
tych zadań i mogła wybudować pierwszą kolonię, nie 
wystarczy otrzymanie 80 proc. pożyczki z funduszów 
Rozbudowy. 

Członków Spółdzielni nie stać na wpłacenie pozo- 
stałych dwudziestu procent. 

Konieczna więc jest pomoc — zapomoga bez. 
zwrotna. > 


Właściwa spółdzielnia mieszkaniowa tem się różni 
od tych spółdzielni, które budują domy dła ograne- 
niczonej ilości swych członków! i które właściwie spól- 
ózielmiami budowłanemi, a nie mieszkaniowemi zwać 
by należało — że ilość kzłonków ich jest nieograni- | 
czona, że tem samem działalność ich nigdy się nie 
kończy, a przeciwnie coraz szerszy obejmuje zakres 
i wreszcie, że domy i mieszkania pozostają na zawsze 
własnością spółdzielni, nigdy nie stając się własnością 
prywatną członków spółdzielni. 

W ten sposób uniemożliwione są tranzakeje o 
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C:eżka dola pensjonistów. 


Otrzymujemy następujące pismo: 
'Pensjoniści, renciści te ofiary zawbdu A 
czasach zaboru austyjackiego, dziś ludzie nie- 
zdolni do jakiejkolwiek pracy, zostali pokrzyw- 
dzeni dzisejszem przyznaniem zaopatrzenia, — 
które stawia ich iw położenie ludzi zmuszonych 
wyciągać rękę po jałmużnę. Celem obrony lu- 
zi tych przed (utratą i naruszeniem ich dobrze 
nabytych prawi zawiązał się komitet ..Samo- 
obrony“, który (wzywa wszystkich rencistów 
byłego zaboru austyjackiego, (ażeby możliwie 
wl najkrótszym czasie nadesłali wykazy zawic- 
rające daty przeniesienia na rentę, procent nie- 
zdolności do służby, iłość lat służby + iwlysokość 
Sz aa Kiwotę 1 do 2 zł. na konieczne 
ui. lea "e 59 złoża osobie 
Wszystkie wykazy i 
szczególnych miejscowości 
męce ustanowionego 


ao wniosku, iż Saharę dałoby się zmienić w kraj 
miodem i {mlekiem płynący przez umiejętne wyzyska- 
nie energji słonecznej, przy pomocy, której dałoby 
się sprowadzić olbrzymie ilości wody z odległości kilku 
tysięcy kilometrów. Koszt zaś takiego nawodnienia 
byłby niewielki. 

W Egipcie i jw Kalilornji puszezone już w ruch 
słoneczne maszyny. lecz jest to próba dyletantów, a nie 
fachowców. 

W każdym razie pewnem jest twierdzenie niemiec- 
kiego uczonego, iż ciepłe kraje mają więcej widoków 
posługiwania się energią słoneczną, niż my, ludzie 
północy. 


iz wydawnietw. 


DWA CHARAKTERY. powieść M. Wierzbińskie 
go wyszła w wydaniw Dzieł Wyborowych, Lwów, 2 
wykaz kwot z pov- ; orowicza m W książce Wierzbińskiego PRASIE Y 
należy przesyłać na dosadny obraz szarości i kabotynizmu życia mie o 
tym komitetem zastępcy i „Zdrowej, jasnej i prostej atmosfery człowieka wsi. 


Dr. M. Jankiełwiicza, we Lwowie. uł. Kurkolwia, W silnych nawet gdzieniegdzie wyjaskrawionych kon- 

E 5. trastach przedstawia autor ludzi i tok wydarzeń oraz 

TORO TRY W ROA czo |27ień obu tak różnych W Swej fizjognomii wewnętrz. 
POWWTYAWWOKGZIY 


- - |nej i zewnętrznej światów. 
U 

DiZĘZ shante. | KULTURA, miesięcznik życia kulturalnego, spo- 
łecznego i polilycznego. Redaktor: Stefan Rudyk. — 
prowadzenia 1 nar mie możliwe jest do prze- Treść 8—9 numeru za m. sterpień—wrzesień 1925. 
KOMIS E szeres | zada się trzeba wiado- Do czytemików i prenumeratorów. J. Wisarjonowicz: 
Użycia ai E k w oi pracuje nad zagadnieniem Marksizm i problem narodowościowy. S. Zaderniwskyj : 
Ban l. AR do celów przemysłowych. | Monizm w przyrodzie i społeczeństwie. Kr; Literatur- 
T EE N k d ga 2 stare, gdyż w 16-stuleciu no-Naukowyj Wistnyk. Ł. Dawidowicz: Futuryzm. M. 
ron Jiź pewien Francunz kuchnię ogrzewa- Nawarski: Ugoda żydowskopolska. N. Łazarkiewicz: 
Sako omni slonçeznemi, Obrona i obrońcy moskalofilstwa. Walki wolnościowe 
za 2 a narodów kolonjalnych. Tang Shin She: Walka w Szan- 
Wanja olbrzymt saju 1 jej znaczenie. Ali-Kemal Fauladi: Walka wol- 
żelazo, wy i nościowa Ryfkabilów. N. Łazarkiewicz: Polska i Niem- 
maS cy. Prol. J. Szymonowiez. Galicja, Kronika polityczna. 
Dokumenty i materjały. Sprawy literackie. (Adres: ,„Kul- 
tura“, Lwów, uł. Ossolińskich L. 10. 


kuchnie carzewaną 


Brzmi to Tantastycznie, 


o służyło ogromne zwierciadło. 

czeń dr. Rudolfa Lacmmelsa, do ogrze | 
«go pieca hutniczego, któryby roztapiał 
urczy zebrać promienie słoneczne z jednego 
aoratowego kilometra. 


ldąc za tem obliczeniem, dochodzi dr. Lacmnmels 
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Śieratura, nauka, sztuka, 


REPERTUAR TEATRU WIELKIEGO WE LWOWIĘ: 
Czwartek o godz. 7.30 wiecz. „Noe Antonii", 
Piątek o godz. 730 wiecz. „Noe Antonji". 
Sobota o godz. 730 wiecz. „Żydówka. opera, 


REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI (ul. Słoneczna). 


Czwartek o godz. 7.30 wiecz. „Hrabina Marica“, 
Piątek o godz. 7'30 wiecz. „Dorina“, operetka. 
Sobola „Komisarz Sowiecki, 


TEATR ŻYDOWSEI (Dyr. $. M. GIMPEL 
ul. Jagiejlońska L 11) 
W czwartek i piątek zespół gości w Stryju. 


„NOC ANTONIJI* niepozbawiona szczerego sen- 
tymentu i liryzmu, komedja Lengyela, osiągnęła na 
naszej scenie dawno niewidziany sukces i na każdem 
przedstawieniu ściąga, tłumy publiczności. 

„DORINA“ dawno niegrana operetka Gilberta, bẹ- 
dzie wznowioną W piątek bieżącego tygodnia z ulubień- 
cami publiczności, pp.: Korabianką, Kowalskim, Ku- 
ligowskim, Sowińskim. Talrzańskim i  Bojanowskim. 
Kapelmistrz: Tadeusz Seredyński. 

TEATR WIELKI. Najbiiższą premierą będzie 
„Romans zeszytowy* świetna komedja nieznanego jesz- 
cze we Lwowie, głośnego twórcy niemieckiego Jerzego 
Kaisera, w doborowej obsadzie wybitnych artystów, 
pod reżyserją G. Rasińskiego. e 

C 


Różne. 


BRAT I SIOSTRA NA ŚLUBNYM KOBIERCU. 
Donoszą z Kalisza, że przed kilku dniami do biura mei 
aGunkowego magistratu m. Kalisza zgłosiło się dwoje 
młoaych ludzi z Warszawy, on student, ona studenlka, 
po metryki, gdyż zamierzali się pobrać, a choć zamie- 
szkują w Warszawie, powiedzieli. że pochodzą podobno 
z Kalisza. 

Ponieważ, jak wiaaomo, księgi stałej ludności m. 
Kalisza spaliły się, więc ażeby odszukać ich pocho- 
dzenie zwołano świadków, Młodzieniec i panna byli 
wyznania mojżeszowego, więc zwołano kilku starych 
staroząkonnych, znających dobrze wszyotkich kaliszan, 
by ci poznali, czy owa panna i młodzieniec są rzeczy- 
wiście kaliszanami i jak się nazywają, gdyż w między- 
czasie zmienih oboje nazwiska. I tutaj właśnie pękła 
bombaj T. a) 
Przeprowadzone śledztwo ustaliło, że młodzienice 
i panna są rodzonymi bratemł i siostrą! — Byli siero- 
tami, rodzice ich odumarli, ponieważ bliższych krew- 
nych nie było, odesłano ich do domu sierot w War- 
szawie, na ul. Krochmalnej. Dzieci były ładne i miłe, 
więc jakiś zamożny doktór z Sieradza wziął jedno na 
wychowanie, a drugiem zaopickowała się zamożna ro- 
azina żydowska w Warszawie. 

Później trzeba trafu, oboje młodzi, gdy podrośli, 
zostali przez opiekunów wysłani na wyższe studja 
do Szwajcarji Będąc na umiwersyłecie, poznali się 
w jednym ze studeckich klubów. Po bliższem poznaniu 
poczuli do siebie sympatję i postanowili się pobrać. 
Jednak ponieważ papiery mieli oboje nie w porządku, 
izeba było koniecznie jechać do kraju i wydostać 
metryki Tulaj nastąpił dramat; na pocieszenie zostaje 
to, że choć oboje stracili narzeczoną i narzeczonego, 
zyskali jednak brata i siostrę. 


ŚRODKI CELEM UŁATWIENIA RUCHU ULICZ- 
NEGO W LONDYNIE. W olbrzymim ruchu ulicznym, 
jaki panuje w stolicy W. Brytanji i stale się wzmaga, 
cdnawianie bruków, powoduje bardzo dotkliwe przerwy 
i przeszkody. Chcąc zaradzić złemu, rada miejska po- 
stanowiła, że roboty brukarskie odtąd prowadzone bę- 
dą według pewnego systemu i ogłoszone będzie na 
których ulicach mogą być przedsięwzięte. Nadto opra- 
towano plan założenia w centrum miasta, powłoki pod- 
ziemnej, specjalnie dla ruchu towarowego przeznaczo- 
nej, Na dworcach tej koleji urządzone będą magazyny 
dla przechowywania towarów. Kosztorys robót odpo- 
wiednich obliczono na 20 milj. f. szt. Władze przy- 
puszczają, że uskutecznienie tego planu zmniejszy ruch 
uliczny o 50 procent, gdyż zniknie z ulic transport to- 
warów samochodami ciężarowemi. 

TANIEC ZABRONIONY PRZEZ POLICJĘ JA- 
POŃSKĄ. Prezydent policji w Tokjo wydał zakaz za- 
braniający surowo tańców w hotelach i restauracjach; 
w domach prywatnych wolno tańczyć tylko do dzie- 
siątej. Zakaz skierowany jest głównie przeciw cudzo- 
ziemcom; odezwa prezydenta policji brzmi: „Taniec 
aoszedł dzisiaj do takich granic, że szerzy znieprawie- 
nie i bezwstyć i władze nie mogą dłużej wobec ta- 
kiego stanu rzeczy oczu zamykać”. 
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Na 1-ej atr. Z}. —70 Drobne ogł. ia słowo Zi. —'10 | 
Komunikaty Z2. —'48, zamiejscowe o ŻÓ*, drożej 


[za wiersz. milm. | szpaltowy zwykle ra tekstam besed iw ; ty 4 3 
PÓŁ --'} 2. Nadesłane Zł. —-'36, w tekście 22. —60. Ją PF {> GEOS Z EIN IA 


P ANA 24 PW 


| a mamama DN AL 


dla szkół powszechnych, średnich i zawodowych tak nowe jak i utywaie w najlepszym stanie 
wedle najnowszego planu z r. 1925/6 kupuje sie, sprzedaje lub wymienia najkorzystniej 


w księgarni A. Bardacha, we Lwowie, ul. Krakowska 1. 


cad Ba E a M lecenia z prowincji załatwia się odwrotną pocztą. — Każdy kupujący otrzymuje bezpłatnie 
POZŁDACECZĘCZE S S OPOKA KIA EDE W wartościową książkę. 


naa D 1 O 


mei Dbający o swoje zdrowie — kupują naj- : : NDZ: -Pa " 
Pans=ie! oo pierwszorzędne hygieniczre arty. gar przy ulicy Halickiej 1. 15 w, podwórzu, 
kuły gumowe z gwarancją, tuzin Zł. 2. 3 i 4 tylko u Gy ą j zawiadamia, R AlE Czytelników, ze nad- 
S. FEDER, Lwów, Sykstuska 7. Wysyłka na prowiację 39 edi transport obuwia męskiego, dam- 


skretnie odwrotnie. i 
* | skiego oraz dziecinnego i luksusowego i sprzedaje takowe po cenach konkurencyjnych 

Uszkmdzone, Ba RAD bo w pPodwazzu,: 861— o na ię i ceny wystawowe. 

szybko »AUTOGEN« Zakład samorudnego spawania rej SZZZEZ — V 2 aż ERI LEIRE AWA EN TITE AA h 

i metali — Sapiehy 83 oficyna 855 - 2 


Panowie! Nie wyrzucajcie siarych kapeluszy, lecz Przeznaczenie, Nadeślij ARE 


dajcie takowe przerabiać na najnowsze | pisma swój lub zainteresowanej 
fasony do Pierwszej krajowej favryki kapeluszy Rudolfa | osoby, zakomunikuj ; imię, rok, | 
Neuwelta. Balonowa 3, Składnice; pl. Marjacki 8, Kazimie- miesiąc urodzenia. Otrzymasz | 


rzowska 26, Krakowska 25, Eed 72 szczegółową analizę charakteru, | 

określenie, załet, wad, zdolności | 

GUBIONO książeczkę wojskową wydaną przez P. K. U. przeznaczenie. Analizę wysy- | 
Stryj, na nazwisko Babisz Szymon, Borystaw, kopalnia fan po otrzymaniu 3 złotych. | Zima, AE" każiy stara się zaopatrzyć w eleyancka 
Alzacja, którą się unieważnia. 857—2 Osobiście przyjmuje od 12-7. a tanią odzież. Gdzie ją kupić? Tylko w nowootwartym 
Protokoły, odezwy, podzięko Magazynie konfekcji męskiej, damskiej i dziecinnej 


szyller - Szkolnik, 
Piękna 25-4. —10; 


jest najlepszą i najwydatniejszą farbą do bielizny, 
wapna 1 celów malarskich Specjalna Ultramaryna dla 
cukrowni i fabryk tekstylnych. 


FABRYKA ULTRAMALRYNY 
th. Perlmutter — Lwów, Zniesienie, 


Biuro: ulica Słoneczna I. 26. —10 


„LIVERPOOL” 


UL. ŁYCZAKOWS%KA 6. 


Po tak niskich cenach 1 ua tak dogodnych warun- 
kach spłaty nie jest w stanie żaden z magazynów 
lwowskich sprzedać swego tuwaru. — Kto raz kupi, ten 
z pewnością zostanie stałym kiijentem firmy 


„LÓOERPOCOd 


przy ul. Łyczakowskiej 6. 
UWAGA! Anons w sobotnim numerze „Wieku* został 


Podziałka 1 : 15.000. CENA 1.50 zł. 
do nabycia 858—2 | z zamieszczony bez wiedzy właśc'ciela firmy „LIVERPOOL | 


w KSIĘGARNI KSIĄŻRIY - ATLASU A — m 


Lwów. ul. Czarnieckiego 12 


Tamże ilustrowane przewodniki po Polsce D-ra M. | 
Orłowicza, książki szkolne, dzieła naukowe, wszelkie 
mapy i atlasy oraz dzieła beletrystyczne i czasopisma: | 


Inserujcie ; 
w DZIEMNIKU 
LUDOWYM 


| Perimutiera Uliramaryna se. | RAT p m 
rafolog, 


PLAN MIASTA LWOWA 


NAJLEPSZY jj 
| ` 
l 


-ę =3 


Kilimy Gliniańskie, Kapelusze 
męskie i damskie najlepszej jakości poleca za gotówke i w ratach 
Dom MKilirmów i Iśapeluszy 


Lwów, plac św. Ducha 
Obok kościoła O. O. Jezuitów, 837 —5 
Stare kapelusze przerabia się na najnowsze fasony. 


ISKRY, ILUSTR. TYGODNIK DLA MŁODZIEŻY 
PRZYRODA i TECHNIKA, miesięcznik pop. - naukowy, 


SPECJALISTA CHOROB WENERYCZNYCH | SKORKNYCH 
b. sekundarjusz szpitala wied 
Dr. | Mund ;jgowsk. ord. 8710, 12—1. 
3—6, w niedzielę od 9-1, Lwów, Rsnyka 1, (róg ul, T 
Pańskiej). Telefon Nr. 48—01. 845— 4 


Hurtownie. Detajlicznie. 
Tel. 19-61. Bo nP KERNE 
Jedyny Magazyn Sportowy) | N e : 


Lwów, Akademicka 26. 


Poleca po cenach zniżonych rowery Waffenrad i inne, oraz 
wszelkie części składowe do tychże. — Piłki nożne, dętki | 
zapasowe, buty, dressy, sztuce itp. — Na sczon zimowy: 


SPRZEDAJE 
narty krajowe i zagraniczne, sanki, łyżwy itp. Wystawiam 


na Targach Wschodnich Pawilon Banku Małopolskiego. 861 | K g i E G A R N | A l U 


DOWA | 


regulowane, 


ZEGARKI SZWAJCARSKIE, togsdnie wy- [gf fii LWÓW, UL. SZAJNOCHY L. 2, 
OBRĄCZKI ŚLUBNE 


| 


826 w wielkim wyborze — poleca najtaniej 2 l J d t H 7 4 i i AR ji 
B GRUNBERG, Lwów, Sykstuska 4. A Jedna trzecia część gotówki przy zakupnie, reszta w dwu ratach miesięcznych. 


wz BUDZIKI Zawanascą gi p] Wszystkim Członkom Związków Zawodowych za potwierdzeniem Organizacji. 


Zastępca naczeln. redakt. i red. odpow. BRONISŁAW. SKALAK, — Druk. Lud. Sp. Tow. Wyd. Lwów, ul. L. Sapiehy 77 — Tel. 496. 


